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takich, co jej radzili, jak ma robić. Przysyłała mu za co posyłać chłopca do malarni, skoro mu do tego
’ » .. J . j ■_____ i __  nnw: i nclintp. Przociez to 1 iprrn cieszve nn.
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Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 
stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dodatki poranne.

Leokadjii Walerji 
N. P. M. Loretańsk. 
Damazego P. W. , 
Aleksandra M.

Koncerty: Drugi koncert p. Alfreda Reisenauera. (Resursa 
obywatelska—8 wieczorem.)

Teatry: Letni: dziś przedstawienie zawieszone; jutro „Ali- 
Baba”; — Rozmaitości: dziś „Ciarachy"; jutro .Paryża- 
nin”; — Mały: dziś .Zabobon”; jutro przedstawienie zawie­
szone. (7‘/z wieczorem.)

Ogród zoologiczny: ulica Bagatelą. (Otwarty codziennie od 
JO-ej rano dó wieczora.)

PHZEGUO POLITYCZNY-
Półgodzinna mowa cesarza Wilhelma, wygłoszona 

z rękojeścią na szabli ku powitaniu ankiety uczonej 
dla reformy wychowania wyższego w Niemczech, 
stanowiła w ostatnich dniach główny wątek dysku­
sji publicznej od północnych stoków Alp do Kłajpe­
dy. Składając hołd szczeremu polotowi umysłu monar­
szego i jego głębokiemu poczuciu obywatelskiemu, 
które wyraziło się w żądaniu nadania charakteru 
więcej narodowego wychowaniu młodzieży, hojniej­
szego wyposażenia jej serca i duszy, jędrniejszego 
przygotowania do surowych potrzeb życia i odporu 
dążeń wywrotowych naszego pokolenia, oceniając to 
wszystko jak należy, wiele punktór; p ..^mówienia 
cesarskiego poddano przecież krytyce, zarówno 
W sferach kompetentnych kolegjów uniwersyteckich

zdolność i ochotę. Przecież to i jego cieszyć po­
winno, że chłopca wykieruje na ludzi. Zęby to tak 
na mnie padło, no, widziałabyś dopiero, jakbym ja 
umiała z tego Korzystać. Z moim nie było co robie, 
bo niewiele zarabiał jako malarz. Tyle, że się u- 
bawiłain z nim, najadłam smacznych rzeczy, na­
chodziłam po teatrach i od czasu do czasu kupił mi 
jaki pierścionek, albo sukienczynę. Potem i na to 
stać go nie było i jednego dnia drapnął z Krakowa, 
zostawiając mnie i dziecko na Boskiej opiece. Choć 
bym go i odszukała, to cóż mi z tego przyjdzie, sko 
ro goły, jak turecki święty. Ot, byłam głupia—za­
chciewało mi się amorów i teraz muszę pracować na 
siebie i na te odrobinę.

Pokwilało dziecko, które zaczęło się budzić i nie­
pokoić, ucałowała je w zamknięte powieki i mówiła 
dalej, a oczy jej zaiskrzyły się przytem

— O! z nią musi być inaczej. Nie pozwolę, żeby 
się tak zmarnowała i jeśli tylko Pan Jezus da mi ją 
wychować i będzie taką, jak się obiecuje, to będzie 
rnusiała los zrobić i matkę przy sobie uczyni szczę­
śliwą.. zobaczysz.

—' No, więc jakże—odezwała się po chwili, zwra 
cając się nagle do Wincentowej — pójdziesz do 
niego?

— Czy ja wiem? Poszłabym, ale nie śmiem, bo­
ję się. Nuż mnie zwoła i wyrzucić każę.

— Niechby spróbował, jabym mu dala.
— Ty co innego. Żebym to ja miała twoją śmia­

łość.
— To pójdziemy we dwie... chcesz?
— Tak, żebyś ty poszła ze mną, tobym się 

dzej odważyła.
— Czemu nie? pójdę. A kiedy chcesz:
— Czy ja wiem...
— Niema co zwlekać. Może wyjedzie do 

piel albo gdzie. Trzeba się spieszyć. Czekaj... 
to dziś mamy? czwartek. Pogadam z moim wzglę 
dem mieszkania i jeżeli się zgodzi, to zaraz jutro 
pakuję się do was z moim bachorem i raanatkami, 
a pojutrze pójdziemy do tego rudego psa.

(Dalszy ciąg nastąpi.)

imiona słowiańskie: Dziś Wyszosławy, jutro Radzisławy.
Zgromadzenia: Szesnaste zebranie ogólne akcjonarjuszów 

Towarzystwa fabryki cukru i rafinerji „Dobrzelin”. (Biuro 
zarządu, Marszałkowska 154—2 po południu.) — Posiedzenie 
członków rady opiekuńczej ubogich cyrkułu IX-ge oddziału 
i-go. (Gmach Towarzystwa dobroczynności na Krak.-Przedm., 
5 po południu.) — Posiedzenie fotografów w sprawie zawiąza­
nia stowarzyszenia fotografów. (Zakład fotograficzny Mie­
czkowskiego przy ulicy Nowo-Miodowej—7*/2 wieczorem.)— 
Posiedzenie członków sekcji I-ej technicznej Towarzystwa 
przemysłu i handlu. (Gmach Muzeum przemysłu i rolnictwa 
na Krak.-Przedm.—8 wieczorem.)— Posiedzenie członków ko­
misji V-ej technicznej Towarzystwa ogrodniczego. (Lokal 
Towarzystwa, Chmielna 14—8 wieczorem.)

Wybory: Wybory na przewodniczącą, wiceprzewodniczącą 
t sekretarkę świeżo zorganizowanego' przy Towarzystwie 
opieki nad zwierzętami oddziału dam. (Lokal Towarzystwa, 
Zielna 19—7 wieczorem.)

Pobór wojskowy: Losowanie popisowych z cyrkułów: łazien­
kowskiego, nowoświeckiego i praskiego. (Baraki rekruckie 
na Pradze—8 rano.) u nr i

Wystawy: Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. (Arair.- 
Przedni. M 15-od 10-ej rano do 5-ej wieczorem.)- Wystawa 
obrazów Krywulta. (Hotel Bnic])ejsl>i—ędJO-ej lanodo 
7-ei wieczorem ) — Wystawa obrazów spółki malarzy i izeź- bia «y" Xwy-Świat A: 50-od 10-ej rano do 7-/, w.eczo- 
rem l-Wratawanrób i wzorów przemysłu fabrycznego iręko- 
dTelnTezego. Ernach Muzeum przemysłu i rolnictwa na 
Krak .1 rzędni., 66—od 10-tJ rano do 4-ej po południu. W ej- 
ściebezpłatne.) — Ostatni dzień wystawy etnograficznej, zło­
żonej z przeszło 1,000 okazów, przywiezionych przez p. Leo­
polda Janikowskiego z południowo-zachodnich brzegów Afry­
ki. (Muzeum przemysłu i rolnictwa na Krak.-Przedm. Ż6 66— 
od 10-ej rano do 4-ej po południu.)

Odczyty: Dla członków Towarzystwa ogrodniczego i osób 
zaproszonych pogadanka popularna p. Franciszka Błońskiego 
.0 grzybach jadalnych i trojących, oraz o szkodnikach na ro­
ślinach". (Lokal Towarzystwa, Chmielna 14—7 wieczorem.)
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— W dniu jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, w kościele 
św. Ducha (po-pauliuskim) przed ołtarzem N. Panny Ma- 
rji Częstochowskiej i ku Jej czci odprawiona będzie solen­
na wotywa.

— W kaplicy Rodziny Marji przy rogu ulic Żytniej 
i Leszna w dniu jutrzejszym odprawiać się będzie w dal­
szym ciągu 40-godzinne nabożeństwo ku uczczeniu uro­
czystości Niepokalanego Poczęcia N. Panny Marji.

— Patrz, to ten rudy pies o mało cię nie prze­
jechał.

— Znasz, go? — spytała Wincentowa zdziwiona.
— Jego? Boże, a którażby go nie znała, tego so- 

domczyka. Myślałąm, że już zdechł, bo zeszłego ro­
ku źle z nim było; ałe widzę wygrzebał się znowu 
i wypasł jak wielkanocne prosię. Będzie znowu go- 
hił za dziewczętami, bo to jego fach, choć gałgan 
bia żonę.

— Tylko że żona chorowita. Odkąd się pobrali, 
ciągle kwęka.

— A ty zkąd wiesz o tern?
— Służyłam przecież u nich dawniej.
— Taak? —spytała Franka i spojrzała przenikli­

wie, badawczo swojemi czarnemi ślepiami na Win- 
Centowe.

■— Więc może ten twój Antek...?
Wincentowa spuściła oczy i piegowata twarz jej 

poczerwieniała od silnego rumieńca, który ją oblał” 
No, to czego się ty głupia trapisz o chłopca, 

2bąt; wziąć dla niego na szkoły? Idź do niego, 
Łiech da i kwita i cała parada.

— Dał mi już raz odczepnego sto papierków dla 
^oie, sto dla chłopca. ,

■— Dwieście papierków i cóż to jest? A wiesz, ty 
?‘upia, że jak się uprzesz, to musi ci dać i tysiąc 
1 Więcej?

'— Nie taki on hojny.
A niech sobie będzie, jaki chce, to mu mc 

J® pomoże, dać musi. Znałam ja tu jedną taką 
i*lewczynę, co tak samo popadła w nieszczęście. On 
J” urzędnik, czy profesor jakiś i także ją chcial

^ć byle czem. Ale dziewucha była śmiała i miała

’ i ciał nauczycielskich, jak w szerokich kręgach opi- 
nji publicznej, wyobrażanej przez prasę.

, Jeżeli za pewnik uznano powszechny, że młodzież 
jest przeciążona nauką, to z drugiej sfrony prote­
stowano silnie przeciw ulgom, robionym kosztem 
owych starych, poczciwych klasyków, których zna-

I jomośc hartowała dusze pokoleń, pielęgnowała 
j w nich zapały heroiczne, kształciła serce i charakter.

Można sprostować gramatykałny system, gubiący 
się w formalistyce odmian i składni, ale niepodo­
bna osłabiać ich cywilizacyjnego wpływu na wycho­
wanie etyczne młodzieży. W toku żywej polemiki 
zauważono, że gimnazjum w Kasselu, w którcm ce­
sarz pobierał nauki, musiało być lichem, skoro ce­
sarz tak fałszywego nabrał wyobrażenia o ustroju 
gimnazjów niemieckich wogólc.

Z przekonywającą siłą tłumaczono również nie­
podobieństwo uczenia w szkołach średnich hi- 
storji ostatnich czasów. Cesarz domagał się tego 
ze względu na potrzebę wcześniejszego oswojenia 
się młodzieży z ideą jedności Niemiec, która w cią­
gu XlX-go wieku znalazła swe urzeczywistnienie. 
Zauważono, że złąby się wyrządziło usługę poczuciu 
monarchicznemu młodzieży niemieckiej, gdyby— 
zgodnie z prawdą—zaczęto im prawić z katedry 
gimnazjalnej, jak to trzydziestu sześciu książąt 
i książątek rzeszy tłumiło w narodzie wszelkie szer­
sze instynkty narodowe, jak stawiało nieprzeparte 
zapory idei zjednoczenia, zmuszonej torować sobie 
drogę’środkami rewolucyjnemu Niepodobna prze­
cież w gorące umysły młodzieży wszczepiać odrazy 

j do tronów rzeszy, a niepodobna również fałszować 
historji.
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Michała Bałuckiego^

Wschód słońca o godzinie 7 minut 54.
Zachód _ „3 „ 47.
Długość dnia godzin ... 7 n
Ubyło „ „ 8 „ 48.

najsamprzód listy, ale nie odpisywał na nie, potem 
poszła sama do niego, kazał ją wyrzucie za drzwi. 
Wtedy wzięła się na sposób i zaczęła chodzie za 
nim, zaczepiać go na ulicy, gdzie się tylko ruszył. 
On idzie na spacer albo do biura, wtem ona zjawia 
się obok niego i idzie z nim za pan brat tuz obok, ze 
go ramieniem prawie dotykała i zaczyna z nim 
w najlepsze rozmowę: jak się ma, co porabia, dla­
czego do niej nic przychodzi i o dzieciach zapomina, 
a mówiła tak głośno, żeby wszyscy przechodzący 
slyszełi. Jeśli siedział gdzie w kompanji, wysyłała 
do niego dziecko, żeby wołało na mego: tato i skar- 
żyło się, że mu sie jeść chce. Wracał z jakiego 
wieczoru z damami, ona przed bramą juz czekała 
na niego z latarka, żeby ją policjant nie miał prawa 
aresztować jak włóczęgę, zabiegała mu drogę jak 
pies i mówiła tym paniom, co szły z nim, że to jej 
narzeczony, że mu świeci przez troskliwość, aby so­
bie nóżek nie połamał po nocy- Mozesz sobie wyo- 

i brazić, co wstydu się najadł przez nią. 1 arę razy 
I kazał ją aresztować za napaść, al® to nie pomogło. 
■ Odsiedziała w. areszcie swoje i dalej goniła za u im. 
I Potem uciekał, chował się,. chyłkiem wymykał się 
| z domu jak złodziej, żeby się nie dowiedziała, gdzje 

idzie; ale go i tak znalazła zawsze, bo miała takich, 
co jej powiedzieli—tu stróża, tam przekupkę, tu do- i 
rożkarzy—zawsze się o niego dopytała i robiła mu < 
awantury. Tak mu to przecież dojadło, ze w kou- , 
cu, aby się uwolnić od niej, złozył w sądzie dwa 
tysiące reńskich pod warunkiem, ze mu da spokoj. 
Słyszysz? Dwa tysiące—-choc nie był taki bogacz, 
jak ten twój. ....

Koniec tej historji dopowiadała jej już w szynku, 
gdzie Wincentowa, by ją uraczyć, kazała dac esen­
cji ponczowej z arakiem i twarde jaja na przegryz­
kę. Usiadłszy z tern na boku, pod oknem, dalej mó­
wiły, a raczej mówiła Franka, ktoia wpadla w fei- 
wor gadania.
- Jeżeli nie chcesz go naciągać na tysiąco-mo- 

wiła gestykulując żywo jedną ię<ą, podczas giy 
druga podtrzymywała śpiące dziecko-to niech cii da 
Choć te głupie pjrę set reńskich rocznie, zebys miał* J

Wschód księżyca ojgódzinie 4 minut 22 r. 
Zachód „ v 3 .. 26 w.
Wysokość wody na Wisło stóp 7 cali 6.
Dziś o godzinie 2-e| po poł. zimnu 2 ft.________

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiem 

garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na 
stępny raz kop. 20

Ńekrologja: za wiersz 15 kop.
Zwyczajne. ogłoszenia: za 

jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop., 
.ażdy następny raz 8 kop.

IW ałe ogłoszenia za jeden wy­
raz po 2 kop. każdy raz; ogłosze­
nie minimum 20 kop.

Nadesłane: za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kuriera przy|- 
muje także Biuro R aj ch m a na 
IFrendlera ulica Senatorska.

Sobota: Łucji P. M.
Niedziela; H 'rona M.
Poniedz.; Waleriana M.
Wtorek: Euzebjusza B. M.

Nr. 340. Dnia 9 grudnia*
PRENUMERATA

Kurjera Warszawskiego
wraz z dodatkiem poronnym:

W Warszawie: rocznie
rs. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 kop. 25, miesię­
cznie kop. 75.

Za odnoszenie do domu dopłaca
tię miesięcznie kop. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie: rocznie rs. 1Ą półrocznie
is. 6, kwartalnie rs. 3, miesię­
cznie rs. 1.
n.Ziakopr5Q.n‘°v miesięM,li9 ROK SIEDMDZIESIĄTY.
knNk^0r i°jed^dltekb?oraw Ogłoszenia i prenumeratę prz^nnje kantor KurjeTTw^rszawsi^cod^Tennie od godziny 8-ej rano do 8-ej

g, ' wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej_rano do 1-ej w południe,______________
Dziś:
Środa:
Czwartek;
rUteic . i , , , _. _____ _______________________________ _________________________
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Wyrzekając na przeludnienie gimnazjów, cesarz 
utyskiwał nad wytwarzającym się proletariatem in­
teligencji i do takich „uczonych kandydatów głodu” 
zaliczył także dziennikarzy. Tu już nawet najbar­
dziej oddane rządowi organa, jak Nationalzeitung, 
uczuły potrzebę stwierdzenia, że „cesarz był źle in­
formowanym”. O złej doli materjalnej dzienuika- 
rzów w Niemczech nikt nie wie, i owszem los ich 
materjalny budzi tu nawet zazdrość wielu sfer 

innych. Nationalzeitung wskazuje na tajnych radz- 
ców rządowych, profesorów uniwersyteckich, wybi­
tnych lekarzy, kołatających do wrót redakcyj­
nych, aby ich przyjęto. Czasy głodu literackiego 
minęły, zdaje się bezpowrotnie, na zachodzie.

Oprócz mowy cesarskiej, budzi w Niemczech ży­
we zajęcie mętna sytuacja parlamentarna, jaka 
wytworzyła się wobec projektów reformy, wniesio­
nych do sejmu pruskiego i wniosku przywołania 
jezuitów, postawionego na czwartkowem posiedze­
niu parlamentu rzeszy niemieckiej przez Wińdthor- 
sta o tejże samej nieomal godzinie dnia, w której 
cesarz Wilhelm przy otwarciu ankiety szkolnej na­
zwał ministra oświaty i wyznań Gosslera „najdziel­
niejszym, najwierniejszym i najznakomitszym" mi­
nistrem Prus od lat dziesiątków. Wiadomo, że 
Windthorst i Gossler wyobrażają ogień i wodę; na 
czyje poparcie więc liczy pierwszy z nich w parla­
mencie rzeszy, skoro imieniem centrum oświadczył 
się kategorycznie przeciw ustawie o szkołach ludo­
wych, wniesionej przez rząd w sejmie pruskim? 
Jakie wytworzą się koalicje stronnictw, to najży­
wotniejsze dziś pytanie przyszłości. Dotąd chaos!

We czwartek klub posłów irlandzkich w parlamen­
cie angielskim po 10-dniowych rozprawach nad dal- 
szem stanowiskiem Parnella w łonie stronnictwa na­
rodowego, prowadzonych zniesłychanem rozdrażnie­
niem wśród ustawicznych obelg, miotanych w prawo 
i w lewo, wybrał nareszcie komitet, który miał udać 
się do Gladstone’s, aby zażądać od niego kategory­
cznego oświadczenia, w jaki sposób w razie powro­
tu do władzy zaspokoiłby Irlandczyków, jak się 
mianowicie zapatruje na rozwiązanie kwestji rolnej 
w Irlandji i na poddanie policji irlandzkiej pod kon­
trolę parlamentu narodowego w Dublinie? Celem 
deputacji było przekonanie się, czy warto poświęcić 
Parnella dla Gladstone’a? Czy nawet po usunięciu 
pierwszego program polityki narodowej da się oca­
lić? Za utrzymaniem Parnella na czele stronnictwa 
głosowało 29 Irlandczyków, przeciw 44. Wiadomo 
z depesz, że deputacja w piątek odbyła pierwszą 
naradę z Gladstonem.

W sobotę po południu zgromadził się klub posłów 
irlandzkich, celem zastanowienia się nad pisemną 
odpowiedzią Gladstone’a na warunki, przedstawio­
ne mu przez" deputacje klubu. Oświadcza on, że za­
miarów swoich co do home rultfa nie może odkryć, 
ponieważ chodzi obecnie o sprawę przewodnictwa 
w klubie. Skoro sprawa ta rozstrzygnięta zostanie 
w sposób, dozwalający mu na wznowienie dawhyeh 
stosunków z partją irlandzką, chętnie przystąpi do 
szczegółowego rozbioru całego programu home rule'll, 
którego urzeczywistnienia szczerze pragnie. Konny 
(zwolennik Parnella) postawił wniosek, żądający, 
aby członkowie deputacji do Gladstone’a złożyli 
swe sprawozdanie na piśmie. Sexton i Healy do­
wodzili, że wniosek ten dąży jedynie do odroczenia 
sprawy i zażądali zamknięcia dyskusji. Gdy prze­
wodniczący Parnell oparł się temu, czterdziestu pię­
ciu deputowanych irlandzkich opuściło salę, aby u- 
konstytuować się w innym lokalu. Tamże nastąpił 
wybór poety i powieściopisarza, Justyna Mac Car- 
thy, na przewódzcę klubu narodowego w parlamen­
cie.

Wniesiony na czwartkowem posiedzeniu wiedeń- 
iskiej rady państwa budżet na r. 1891-szy przez mi­
nistra skarbu, dra Dunajewskiego, sprawił ogólnie 
dobre wrażenie. Chociaż formalna zwyżka budże­
towa wynosi tylko 2.28 inilj. złr., wykazuje przecież 
budżet zwyżkę istotną w sumie około 6^ milj., ponie­
waż minister skarbu wstawił pomiędzy wydatkami 
przeszło 4 milj. zlr. na umorzenie bieżącego długu 
państwowego. Dotychczas umarzano dług państwo­
wy przez wypuszczanie w obieg renty. Nadto preli­
minowane są dochody w bardzo nizkich obliczeniach, 
a spodziewać się wypada, że i w wydatkach, jeśli 
nie zajdą nadzwyczajne okoliczności, dadzą się za­
prowadzić dosyć znaczne oszczędności, z czego wy­
nika, że na rok przyszły już teraz zapowiada się 
budżet jeszcze pomyślniejszy.

Nawet prasa opozycyjna.wyraża poniekąd uzna­
nie dla postępu zdrowej polityki budżetowej—z ko­
nieczności, nie mogąc jej krytykować, Neue freie j 
Bresse usiłuje zmniejszyć dobre wrażenie budżetu 
wskazywaniem na zbyt wielkie ciężary podatkowe. 
Wymieniony dziennik bierze też ministrowi skarbu 
za zle, że za dobry wynik budżetowy dziękował 
prawicy. Dziwne zaiste uroszczenie! Wszak opo­
zycji, która mu na każdym kroku czyniła trudności, 
dziękować nie mógll Neue freie Presse usiłuje zmniej­

szyć zasługę ministra skarbu i prawicy co do po­
myślnego wyniku budżetu pustym frazesem, że Niem­
cy płacą najwięcej podatków, co bynajmniej nie 
zgadza się z prawdą. Podatek płaci bowiem w ró­
wnej mierze każdy bez względu na narodowość. 
Najlepiej wszakże ilustruje sprawę przeciwstawienie 
liczb dawniejszych budżetów z dzisiejszym. W r. 
1801-ym wynosił niedobór budżetowy 109,500,000 
złr., podczas kiedy obecnie' wyuosi zwyżka docho­
dów nad wydatkami 2.28 milj. W r. 1861-ym pła­
cono za austrjacką 4.2% rentę papierową 52.42 gul­
denów, obecnie wynosi jej wartość 89.30 zlr.

Przed kilkoma dniami odbył się znowu jeden z wy­
borów kresowych w Prusach zachodnich. W po­
wiecie czluchowsko-zlotowskim wybierano posła do 
parlamentu, zastępując powstały ubytek. Miejsco­
wa ludność polska, która w roku zeszłym glosowała 
na własnego kandydata, księdza Wohlszlegiera, i dala 
mu 7,583 głosów, zawarła tym razem koalicję ze 
stronnictwem wolnomyślnem. Mimo tego, kandydat 
zjednoczonych konserwatystów i nacjoualliberalów, 
p. Holldorf, jeden z głośniejszych przewódzców par­
lamentarnych zwyciężył kandydata koalicyjnego p. 
Neukircha, wolnomyślnego. Pierwszy otrzymał 10,442 
głosów drugi tylko 7,728. Przy tej sposobności pro­
stujemy błędną korektę nazw i nazwisk w depeszy 
o tym wypadku, zamieszczonej w numerze porauym 
Kur je: a ■/. niedzieli. Praca nocna ma swe okoli­
czności łagodzące! Br. Z.

Jeszcze w sprawie loterji.
(Jeszcae projekt w sprawie loterji klasycznej.)

Kwcstja braku biletów loteryjnych do kl. I ej, 
przy późniejszej obfitej podaży do kl. V ej, nieraz już 
była przedmiotem sarkać publiczności i prasy oraz 
rozmaitych, a dotąd bezskutecznych rozporządzeń 
urzędu loteryjnego.

Radykalnie bo też trudno złemu zaradzić! Wystę­
puję jednakże poniżej z projektem, mogącym złe 
istniejące... o połowę zmniejszyć.

Brak biletów do kl. I ej tłumaczyć można:
1) Zatrzymaniem przez kolektorów biletów i grą 

przez cztery klasy na własną korzyść i
2) Sprzedażą biletów spekulantom, którzy bilety 

te sprzedają na tak zwane spilgeldy, jest to dobro­
wolny, a bardzo rozpowszechniony u nas system gry, 
wywołany brakiem biletów do kl. I-ej. Polega on na 
tern, iż właściciel losu (spekulant) sprzedaje do pier­
wszych 4 ch klas cały los, kosztujący 12 rs., za 4 rs. 
z warunkiem: że grający zrzeknie się do kl. 5 ej 
swego prawa do losu i że w razie wyjścia numeru na 
stawko zwraca spekulantowi wartość biletu. Tym 
sposobem spekulant nic nie ryzykuje i osiąga przy 
kl. V-ej całą wartość losu, spilgeld zaś z poprzednich 
klas, wynoszący około 16 rs., stanowi 'czysty zysk 
jego.

System osobistego zapisywania się do ksiąg kole- 
ktorskich jest czczą formą, gdyż kolektor, chcący 
spekulować na wygraną w 4-ch pierwszych klasach 
lub też na spekulację, może zaraz po otrzymaniu bi­
letów z urzędu loteryjnego sam lub przy pomocy 
swych i spekulanta znajomych fikcyjne nazwiska do 
księgi kolektorskiej powpisywać. Wobec wiec for­
malnego uczynienia zadosyć przepisom, kolektorzy 
bardzo chętnie zgadzają się z propozycjami speku­
lantów, gdyż otrzymują za każdy los odpowiednie 
wynagrodzenie.

W powyższy sposób przedstawia się stan obecny. 
Zmianę zaś osiągnąć można przy następującej ino- 
wacji, opartej na planie loterji klasycznej.

Jak wiadomo, w czasie ciągnienia pięciu klas po­
łowa wszystkich numerów wygrywa, druga zaś po­
łowa biletów, jako bez wartości, pozostaje w rękach 
przegrywających. Gdyby więc urząd loteryjny wy­
dał prawo, iż okaziciel przegrywającego numeru ma 
pierwszeństwo (do pewnego prekluzyjnego terminu) 
do otrzymania biletu do klasy 1-ej loterji następnej, 
usunęłoby to połowę biletów z rąk spekulantów, 
gdyż, jak wiadomo, w klasie 5-ej znajdują się bilety 
loteryjne w rękach rzeczywistych graczy.

Manipulacja ta mieć będzie tę dobrą stronę, iż sta­
nowić będzie dla przegrywającego pewnego rodzaju 
premjum to formie zapewnionego biletu do klasy I-ej 
następnej loterji.

Obawa zmonopolizowania tym sposobem biletu 
w ręku jednego gracza upada wobec tego, iż w ka- 
żdcin ciągnieniu inne numery wygrywają.

„Rzeczywistych” praw i korzyści kolektora sy­
stem mój wniczemby nie uszczuplił, z punktu bowiem 
prawnego winien się kolektor zadawalniać 24 kop. 
na losie każdej klasy i procentem od wygranej.

Tak więc połowę losów otrzymywaliby pominię­
ci „uśmiechem fortuny” poprzedniej loterji, gdy dru­
ga połowa ulegałaby sprzedaży.

Uiząd loteryjny musiałby w tym wypadku wy- 
•uaczać przy klasie 1-ej pewien prekluzyjuy ter­

min korzystania z służącego przegrywającemu pra­
wa pierwszeństwa do nabycia losu; po za tym ter­
minem miałby kolektor prawo bilety dowolnie sprze­
dawać. Gustaw Chwat.

Lucca.
Paulina Lucca ukazała się wczoraj po raz drugi 

przed publicznością warszawską.
Wielka mistrzyni śpiewu dramatycznego, pomimo 

swej długoletniej karjery artystycznej, której ślady 
musialy się zaznaczyć na stronie materjalnej talentu 
wokalnego, obecnie wprowadza w podziw boga­
ctwem temperamentu, wykończenia, słowem przy­
miotami zas’ugujaccmi zawsze na uwielbienie.

Z epizodów oderwanych z dziel wielkich mistrzów 
operowych, a wykonanych przez artystkę, nietrudno 
odgadnąć, że mamy przed sobą niezrównaną divę 
sceniczną. Gdy się słucha takiego andante ze sce­
ny finałowej „Afrykauki” Meyct becra, słuchacz sta­
je w położeniu tych uczonych, którzy z jednego zę­
ba lub małej kosteczki odtwarzali całą postać od­
wiecznego olbrzyma. Pomimo woli wyobraźnia sta­
ra się z oddzielnego momentu artystycznego wy­
tworzyć pojęcie o całości, i wówczas z westchnie­
niem doipiewywa sobie w duszy wykrzyknik: „co to 
musiała być za Selika!”

Podobnież i habanera Carmeny, drgająca namię­
tnością i demoniczną finezją, elektryzuje słucha­
czów swą nieporównaną siłą i wyrazistością.

Po za temi przymiotami czysto duchowej natury, 
Lucca czaruje przedewszystkiem syuenią czystością 
intonacji, intonacji niepokalanej w najtrudniejszych 
nawet kombinacjach podkładu harmonicznego.

Ten właśnie zasadniczy czynnik wokalny wraz 
z deklamacją, zdającą sobie sprawę z każdego wy­
razu, poparty mistrzowską techniką, sprawia, że 
Paulina Lucca jest siuchaną z zachwytem ogarnia­
jącym zwolna cale audytorjum, zniewalającym do 
rozkoszowania się jedynie obecną chwilą produkcji 
artystycznej.

Artystka wykonała wczoraj, oprócz powyżej wy- 
miemionych epizodów, arję Żerlinyfz op. „Don Juan” 
(Pazlrai carinó), frazeologiczne andante Ximeny 
z „Cida” Masseneta „Pleirez mes yeuxn z (aktu trze­
ciego), oraz duet z aktu trzeciego opery „Józef" 
Mehula.

Nad program artystka ofiarowała pieśń Tostiego 
(T« riperai), habanerę z „Carmeny’’ dwukrotnie, 
romans, „Si tu m’aimais Denzy, oraz duety z „We­
sela Figara" i „Fletu zaczarowanego” Mozarta.

Wierny towarzysz estradowy znakomitej divy, p. 
Filip Forsten, jak zwykle, przy prześlicznym swym 
barytonie, zadziwiał spokojem, którego nie zdoła? 
ożywić nawet wpływ wulkanicznej partnerki.

P. Forsten wykonał epizod Wolframa z turnieju 
śpiewaków w akcie 2-im „Tannh&usera” Wagnera, 
arję „Caro mio benn Giordani'ego" (1780 r.), arję 
z „Herodjady" Masseneta oraz kilka pieśni, z któ­
rych wyróżniała się prześliczna serenada wenecka 
utworu J. Swendsena.

Towarzyszenie na fortepianie i intermezzo solowe 
na tym istrumencie przypadło w udziale p. Adal­
bertowi Cezekow , zwykłemu towarzyszowi koncer­
towemu Pauliny Lucca.

St. Ciechowski.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
» Opłacie celnej nie podlegały dotychczas wor­

ki zagraniczne od zboża i mąki, przywożone do por­
tów morza Bałtyckiego, Czarnego i Azowskiego 
Obecnie ulga ta rozciągać się będzie także do opa­
kowań mięsa i produktówmięsnych, wysyłanych za­
granicę. ___________

= Urząd główny poczt i telegrafów donosi, iż po* 
moczniczc oddziały telegraficzne: Cbwejdany iNowe 
Miasto, w gubernji kowieńskiej, będą na przyszłość 
nazywane: pierwszy Konstantynowo, drugi zaś A16‘ 
ksandrowskie. ___________

=» Według wiadomości, zebranych przez miuiste- 
rjum spraw wewnętrznych, ilość gruntu w gub. wo­
łyńskiej, będącego w r. 1865-ym w posiadaniu ro- 
sjan, wynosiła 167,000 dziesiatyn,polaków2,776,060 
dzies., żydów 30,000 dzies., niemcy nie posiadali 
ani jednej dziesiatyny. W r. 1887-ym rosjanie po­
siadali 865,000 dziesiatyn, polacy 1,162,000, żydzi 
42,000 dzies., niemcy zaś 242 000 dziesiatyn.

= Wczoraj w Towarzystwie opieki nad zwierzę 
tami uchwalono, aby na zjazd przedstawicieli towa 
rzystw pomieuionych, odbyć się mający d. 28-g'’ 
grudnia w Petersburgu, z Warszawy udał się rzeczy* 
wisty członek tutejszego Towarzystwa, p. Roma 
Czarnocki, lekarz weterynarji i kierujący ambulaW 
rjum Towarzystwa-_________
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=- Warsz. dniewn. donosi, że rad. dw. p. Mirosław 
Dobrianski, urzędnik do szczególnych poruczeń przy 
jenerał-gubernatorze warszawski m, na własne żą­
danie wskutek słabości zdrowia otrzymał uwol­
nienie.

= W sobotę tutejszy klub myśliwski żegnał obia­
dem jen.-adjutauta lir. A. Mussina-Puszkina, miano­
wanego naczelnikiem wojennego okręgu w Odessie 
na miejsce jen. Roopa.

= Z d. 22-im grudnia r. b. upływa termin płatno­
ści kuponów z półrocza drugiego 1880-go roku od 
listów zastawnych Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego 5% i 4% serji 1-ej z r. 1869 go, jakoteż ku­
ponów od listów zastawnych 5% serji 2-ej z tegoż 
półrocza. Kuponów takich, począwszy od d. 22-go 
grudnia r. b., jako wartości pieniężnej, kasy Towa­
rzystwa przyjmować nie będą. Oprócz nich w obie­
gu znajduje się jeszcze pewna ilość do realizacji nie 
przedstawionych kuponów z dawniejszych półroczy, 
poprzedzających 2-ie 1880-go r. Kupony zaś z pół­
rocza I-go 1881-go r. od listów zastawnych 5% i 
4% ser. 1-ej z r. 1869-go i 5% ser. 2-ej, płatne od 
d. 22-go czerwca 1881-go r., wymieniane będą na 
gotowiznę w kasach Towarzystwa tylko do d. 22-go 
czerwca 1891-go r., poczem utracą swoją wartość.

= Poczynając od dzisiaj będą dokonywane szcze­
gółowe rewizje weterynaryjne trzody chlewnej. Re­
wizjami temi polecono się zająć: asesorowi wetery- 
narji p. Kowczegowowi na stacjach kolei wiedeń­
skiej i terespolskiej, oraz na targu Dzierżanowskie­
go na Pradze, a miejskiemu weterynarzowi p. Toma­
szewskiemu na stacjach kolei petersburskiej i nad­
wiślańskiej.

■■ Z ogłoszonych prawideł o odbywaniu egzami­
nów elementarnych przez popisowych w celu pozy­
skania ulgi IV-go rzędu w służbie wojskowej (skró­
cenia terminu pięcioletniego o rok), dowiadujemy 
się, iż do egzaminu mogą przystępować wszyscy, 
którzy ukońi żyli łat 14-cie i nie są starsi nad lat 
21 i podadzą prośby pisane własnoręcznie, do 
zwierzchności szkoły 'powiatowej lub seminarjów nau­
czycielskich w Królestwie Polakiem, przy których to 
zakładach naukowych egzaminy się odbywają, wraz 
z załączeniem metryki i świadectwa pochodzenia od 
wójtów gminnych, burmistrzów lub policmajstrów. 
Egzamin składa się z dwóch części: piśmieunej i ust­
nej. Kto nie zda egzaminu ustnego, pomimo zdania 
egzaminu piśmiennego, nie zyskuje prawa. Program 
takich egzaminów jest następujący: czytanie płynne 
danego ustępu z podręczników szkolnych z opowia­
daniem, cztery działania arytmetyczne (na egzami­
nie piśmiennym robione są dwa) z objaśnieniem roz 
strzygnienia, znajomość miar i wag, czytanie wyra­
źnych rękopismów i pisanie pod dyktando. Kto nie 
zda egzaminu po raz pierwszy, wolno mu powtórny 
składać lecz dopiero po upływie roku. O ter­
minie egzaminów perjodycznie będzie ogłaszała in­
spekcja naukowa gubernjalua.

= W uzupełnieniu podanego przez nas wykazu 
dam, które raczyły przyjąć deżury na „G wiazdce”, 
zaznaczamy, iż w sklepie nr. 2 pani Emilji z Kronen- 
bergów Blochowej zasiądą panie: Władysławowa 
Sianożęcka, Aleksandra Weyssenhoffowa, hr. Ame- 
Ija Sołtanowa i pani Marja Ciechanowiecka. W skle­
pie nr. 4 (księgarnia Paprockiego): pani doktorowa 
Marja Kosińska, hrabianki: Karolina Hauke i Nelly 
Wilsling von Koenigsbruck. W sklepie nr. 16 (her­
bata chińska „Tsiń-Łuu"): pani Alfonsowa Jankow­
ska z córkami Stanisławą i Łucją, pani Leonowa 
z Heppenów Karasińska z panią Antoniowa Olszew­
ską.

= W niedzielę, w katedrze św. Jana, odebrał 
święcenia kapłańskie ks. Adolf Jełowicki, syn p. 
Adolfa i Pauliny z Sobańskich. Święceń udzielił 
JE arcybiskup warszawski, ksiądz Wincenty Cho- 
ściak Popiel.

= Ordynatorem otwartego na czas zimy szpitala 
zapasowego za rogatką wolską zamianowany zo­
stał dr. Schweitzer, któremu do pomocy dodano 
miejscowego lekarza, p. Rembielińśkiego. Szpital 
zapasowy w r. b. urządzony został na 50 chorych 
obojga płci.

•= Pomocnik inspektora lekarskiego okręgu woj­
skowego warszawskiego, rz. r. st. dr. medycyny 
Łukomski, przeniesiony został na takie samo stano­
wisko do okręgu wojskowego omskiego.

■= W dniu wczorajszym przyjechał do Warsza­
wy z Kijowa urzędnik do szczególnych poruczeń 
departamentu dochodów niestałych rz. r. st. Bazy- 
lewski, wyjechał zaś: gubernator piotrkowski 
rz- r. st. Miller do Piotrkowa i szambelan hr. Ro- 
dryg Potocki do Chrystowa w gubernji kieleckiej.

=» Do Zanzibaru.
Za Henrykiem Sienkiewiczem, który, jak donosili­

śmy, wybrał się w dłuższą podróż do Zanzibaru, 
udał się w drogę, jako tow’arzysz podróży, młody 
hr. Jan Tyszkiewicz z Wagi.

' lir. Tyszkiewicz wyjechał do Rzymu, gdzie ma 
zamiar złączyć się z autorem „Bez dogmatu”.

Obydwaj podróżni postanowili dotrzeć do jezior 
centralnych afrykańskich i w tym celu wiozą z sobą 
listy rekomendacyjne do władz konsularnych nie­
mieckich na pobrzeżu afrykańskiem, specjalnie zaś 
do znanego podróżnika i znawcy miejscowych sto­
sunków, majora Wissmanna.

Podróż obliczoną jest na czas pięciu miesięcy.
= Z literatury.
* Wiek zapowiada wydawnictwo p. t. „Wybór 

dzieł Klemensa Junoszy (Szaniawskiego)”.
Autor, który napisał już z pewnością z jakie sto 

tomów powieści, obrazków, szkiców i nowel, a prze­
cież na tej płodnej i ciężkiej pracy mienia się nie 
dorobił, powziął zamiar wydania ich na rachunek 
własny, więc i na własną korzyść. W tym celu 
wybierze najlepsze z prac swoich, w objętości to­
mów dziesięciu, i ten zbiór ofiaruje czytającemu 
ogółowi.

Dla „autorskiego” wydania—słusznie pisze Wiek— 
mamy głos najserdeczniejszego poparcia, który za­
pewne spotka głośne echa i w innych pismach. 
Wszakże ich tyle z pracy Klemensa Junoszy korzy­
stało! ....

„Wybór dzieł” jest już w robocie; ceua 10 tomów 
jego będzie bardzo nizka, bo po 60 kop. za tom, 
obejmujący 15—20 arkuszy druku.

Warunki i zawiadomienia szczegółowo wkrótce 
zostana ogłoszone.

* Kalendarz Promyka „Gość” na rok 1891-szy 
wyszedł z druku.

Do ważniejszych prac w nim zamieszczonych na­
leżą: Nauka przepowiadania pogody, rzecz obszer­
nie i popularnie na podstawach naukowych wyłożo­
na; Ludność świata i narody; W sprawie zebrań, 
uchwał i wyborów gminnych; Kościół katedralny 
we Włocławku i jego djecezja; Ś. p. Jan Gabrjel; Ja­
ki był rok ostatni; O poprawie gruntów gapowatych 
i t. d.

Z powiastek zasługuje na uwagę gawęda wier­
szem „Żebrak”, będąca bardzo na czasie wobec emi­
gracji amerykańskiej.

* Otrzymaliśmy ciekawą rozprawkę p. Henryka 
Waśniewskiego, weterynarza, p. t. „Hypnotyzm u 
zwierząt”.

* Nakładem Paprockiego ukazał się duży tom no­
wel Klemensa Junoszy pod ogólnym tytułem „Z za­
padłych kątów”.

Na nową te serję obrazków sympatycznego pjsa- 
rza złożyły' się trzy prace: „Stracone szczęście , 
„Z pamiętników rozuosiciela” i „Młynarz z Zam- 
dzia”.

* Wyszła z druku „Historja rewolucji francuz- 
kiej” M. Migneta w przekładzie J. F.

Dzieło to jest bezpłatnym dodatkiem do Prawdy, 
przy której wychodziło zeszytami.

= Z teatru imuzyki. , ~.
* Dziś w Rozmaitościach po raz czwarty „Ciara- 

chy”, a w Małym po raz dwunasty „Zabobon . .
* W Saskim ogrodzie przedstawiona będzie jutro 

operetka Lecocqa „Ali-Baba”.
Z tego powodu w teatrze Małym widowiska w duiu 

jutrzejszym nie będzie. ,
* Teatr Rozmaitości daje jutro komedję Gondme-

ta p. t. „Paryżanin”. . , . . . , .
* Artystom teatru Rozmaitości rozdano do nauki 

dwie jednoaktowe komedje: „Między Scyllą i Cha­
rybdą” Feuilleta i „Śpiącego męża Gondineta.

Obsadę pierwszej tworzą Lzakówna, Br. 
Cbraszczewska, Noiretówoa i p* Wolski; drugą za- 
prezentują panie: Ludowa, Trapszowna, oraz pp. 
Ładnowski i Prażmowski.

* Teatr Mały wystawi w nadchodzącą sobotę 
pierwszy raz słynny wodewil Hennequina i Millauda 
p. t. „Niniche” z panią Zimajerową w tytułowej 
roli.

* Teatr Rozmaitości przez dwa wieczory świąte­
czne na przedstawieniach „Ciaracbow był przepeł­
niony, teatr Mały miał, juk zwykle, obydwa razy 
kasę zamknięta. ., . , .

* Onegdaj wieczorem znajdowało się na przedsta­
wieniach osób w teatrach: Rozmaitości 814 (kom­
plet), Letnim 316, Małym 476 (komplet), na kon­
cercie w resursie obywatelskiej o~6; wczorajszego, 
w Rozmaitości 762, Letnim 722 i Małym 476 (kom- 
piet), w sali ratusza na koncercie Luk ki 1,060.

* Jutrzejszy większy wieczór środowy w Towa­
rzystwie muzycznem nastręczy wielu miłośnikom 
śpiewu pożądaną sposobność usłyszenia takiej śpie­
waczki, jak Paulina Lucca. . .

Program jutrzejszego wieczoru obąjmuje aĘS 

z „Wesela Figara”, arję z „Giocondy” Poncbiellego 
i „Erlkóniga” Szuberta.

Oprócz niej, śpiewać jutro będzie p. Filip Forsten, 
który w Warszawie pozyskał sobie już uznanie 
ogólne.

Towarzyszący znakomitej śpiewaczce fortepjani- 
sta, p. Albert Cezek, wykona Rapsodję Liszta (12) 
i Poloneza Chopina.

Rzecz naturalna, że wobec takiego programu bi­
lety na jutrzejszy wieczór literalnie są rozchwyty­
wane.

* W piątek wieczorem w salach redutowych od­
będzie się koncert Barcewicza.

Zachęcać do pójścia na koncert Barcewicza chy­
ba nie potrzeba, boć nikogo nie namawia się do te­
go, co sprawia rozkosz lub przyjemność.

W programie piątkowego koncertu znakomity 
skrzypek wykona z towarzyszeniem orkiestry tea­
tru Wielkiego śliczny koncert Maksa Brucha (G mi­
nor) i trzy części znakomitej symfonii hiszpańskiej 
Lallo.

Oprócz tych dwóch wielkich kompozycyj, Baice- 
wicz odegra kilka drobniejszych utworów różnych 
mistrzów dawnych i nowych.

* Na wczoraj zapowiedziany był koncert Mierz­
wińskiego w Wrocławiu.

Artysta nasz wykonać miał „Vieille chanson” Bi­
zeta, romans Rubinsteina, krakowiaka Moniuszki 
i kawatynę z „Romea i Julji”.

= Ogólne zebranie.
W d. 19-ym b. m. odbędzie się ogólne zebranie 

dyrekcji głównej Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego, w celu załatwienia spraw następujących:

1) Obsadzenia wakujących w biurze dyrekcji 
głównej posad; sprawozdanie specjalnej delegacji, 
złożonej z radzców tejże dyrekcji pp.: Jana Choro- 
mańskiego, ks. Mieczysława Woronieckiego i Wi­
ktora Szaniawskiego.

2) Zatwierdzenia projektu etatu władz Towarzy­
stwa na r. 1891-szy; referat radzców W. Szaniaw­
skiego i ks. Woronieckiego.

3) Kwestja lokowania gotowizny, gromadzącej 
się w kasie głównej Towarzystwa; referat radzcy 
W.) Szaniawskiego.

4) Przejrzenia projektu kasy przezorności i pomo­
cy dla urzędników, djetarjuszów i oficjalistów władz

| Towarzystwa.
Projektowana kasa ma zastąpić istniejącą do dziś 

dnia radę gospodarczą funduszu pożyczkowego 
urzędników Towarzystwa.

= Szpital w Tworkach.
Wnętrze szpitala obłąkanych w Tworkach oświe­

tlać bedzie 500 lamp elektrycznych żarowych.
Urządzenie światła elektrycznego ma być powie­

rzone elektrotechnikom miejscowym.
Motor do poruszania dynamo-machiny o sile 

50-ciu koni buduje fabryka warszawska Orthweiu 
i spół.

----------------------- —-Jt

Nowi czytelnicy.
Księgarze i wydawcy uska "z. ją się wielce na tru­

dny zbyt nakładów, na mały ruch czytelniczy, wogółe 
na zastój w handlu drukowanem słowem, na który 
nawet czas gwiazdkowy większego wpływu nie 
wywiera.

Nikt nic nie kupuje, powiadają: wydawnictwa 
zalegaja składy, bibuła butwieje na półkach i wię­
kszość ruchu ogranicza się jedynie do zbytu książek 
do nabożeństwa i elementarzy.

W ospałości tej ogólnej, dodają oni, jedna chyba 
jest tylko pociecha: nabywcami ostatniej kategorji 
wydawnictw, t. j. elementarzy, są przeważnie sami 
włościanie.

Każda z księgarń sprzedaje przecieciovro w ciągu 
tygodnia elementarzy sztuk kilkadziesiąt, sprzedaż 
zaś ta uskutecznia się wyłącznie w dni targowe.

We wtorki i piątkij kiedy dowóz produktów spo­
żywczych sprowadza chłopków okolicznych do mia­
sta, księgarnie, położone bliżej placów tairguwych, 
otwierają nawet wcześniej swoje podwoje i trudu 
tego nie żałują. _________

.= Nowa ajencja. .
W Warszawie powstajo ajencja wymnauy klisa 

ilustracyjnych na wzór licznie istniejących w tyn 
rodzaju przedsiębiorstw za granicą.

Głownem zadaniem ajencji będzie zasikanie pisa 
russkich i zagranicznych już u nas zużytk.owauem 
ilustracjami. . . . ...

Znaczna liczba redakcyj zamiejscowych oświad 
czyła gotowość korzystania z usług tutejszego przed­
siębiorstwa. ____________

Zmiana zawodu.
Przed laty kilkunastu był w naszem mieście nau 

czycielem gimnazjalnym p. Teodor Skalski, i jak 
kandydat nauk filologiczno-historyczuych, wykłada 
języki starożytne.
' Dobrowolnie opuściwszy alaibę rządową, p. Skai



4 KURJER WARSZAWSKI.-—Dnia 9 grudnia 1889 r.

ski, wstąpił na tutejszy uniwersytet i ukończył wy­
dział matematyczny również ze stopniem kandydata. 

Ukończony filolog i matematyk przez parę lat 
guwernerował, a następnie udał się do Genewy, gdzie 
po raz trzeci rozpoczął studja uniwersyteckie, a mia- 
nowitie medyczne.

Rodak nasz, po napisaniu rozprawy, doktoryzo­
wał się w Zuriciiu.

Filolog, matematyk i dr. medycyny, p. Teodor 
Skalski, przyjechał obecnie na krótki czas do kraju, 
wraca bowiem do Genewy, gdzie ma zostać asysten­
tem przy katedrze anatomji patologicznej.

— Na Towarzystwo ratowania tonących.
Słuszną jest rzeczą, aby z zabaw łyżwiarskich 

Towarzystwo ratowania tonących miało dochód.
W tym celu urządza się na terytorjum „Nowej 

Szwajcarji” (obok Doliny) ślizgawka na przestrzeni 
4,000 metrów.

Będzie to więc jeden z największych torów ły­
żwiarskich.

Na około toru będzie urządzona jazda saneczkami 
dla dam i dzieci, oświetlenie elektryczne i muzyka.

Specjalistałyżwiarz ma bezpłatnie udzielać lekcyj. 
Całkowity dochód z pierwszego dnia otwarcia 

przypadnie Towarzystwu, które później będzie po­
bierało odpowiednie procenty.

= Ślizgawki.
Pogodne dni świąteczne sprowadziły na tory lo­

dowe licznych zwolenników sportu łyżwowego.
Bezsprzecznie największą sympatyją cieszy się 

ślizgawka u cyklistów, gdzie przez dwa dni przewi­
nęło się przeszło 2,000 osób.

e Na Czystem przy dźwiękach orkiestry łyżkowało 
•się 500 osób; ślizgawki zaś na Foksalu, Óbęźuej 
< innych zgromadziły kilka setekt

= Ofiary podejścia.
, W roku zeszłym niektórzy właściciele gruntów 
bardziej oddalonych od cmentarza na Brudnie roz­
puścili pogłoskę, iż na mocy postanowienia władzy 
zakitady restauracyjne, znajdujące się bliżej, niż 500 
sążni od cmentarza, będą zamknięte.

Pogłosce tej uwierzyli łatwowierni, nabywając 
grunta i budując przybytki piwa i spirytualij.

O becnie restauratorzy, oddaleni od cmentarza, z po- 
worlu konkurencji zakładów położonych bliżej, ban­
krutują.

JDwaj najbardziej poszkodowani wnoszą akcje 
są.'dowe przeciwko mistyfikatorom, którzy rozpuścili 
po głoskę w celu korzystniejszej sprzedaży gruntów.

— Kradzieże.
Zamieszkałemu przy ul. Pawiej pod nr. 24-ym Abramowi 

A.jbuszycowi skradziono różnej bielizny i ubrania nasunie 
4 00 rs. — Z przedpokoju Henryka Pianczyńskiego przy ul. 
J„Namiestnikowskiej pod nr. 380-ym skradziono futro wartości 
/120rs. — W Łomży u jednego z lekarzy skradziono 820 rs.
i 55,275 marek, mianowicie: 43 sztuki po 1,000 m., 22 po 500 
m., jedna sztuka 50-markowa, dwie po 10, a reszta po 100 m. 
w zlocie. — Zamieszkałemu przy ul. Krakowskie Przedmie­
ście pod nr. 19 ym Stanisławowi Beatusowi skradziono nocy 
wczorajszej dwa zegarki: złoty i srebrny, dwie dewizki i pu­
gilares, zawierający 250 rs. — Nocy wczorajszej ze sklepu 
Chaima Winklera przy ul. Targowej pod nr. 145 ym skradzio­
no wódek i papierosów na sumę 100 rs.

= Zaginiony obłąkany.
Tydzień czasu upływa, jak wyszedł z domu pod nr. 46-ym 

przy ul. Krochmalnej Aleksander Sujata, cierpiący pomiesza­
nie zmysłów-.

S. liczy 32 lata wieku.
= Z ulicy.
Na ul. Mn-owskiej podniesiono w stanie bezprzytomnym 

Elżbietę Lewińską, zamieszkałą pod nr. 102-im przy ul. Mar­
szałkowskiej.

Chorą umieszczono w szpitalu św. Ducha.
= Nieostrożna jazda.

. Pobliża domu pod nr. 29-ytn przy ul. Nalewki furgon 
piekarski X- 1,282, którym powoził Aleksander Kurzawczyk, 
przejechał Abrahama Żytniekiego.

Handlarza., który otrzymał niebezpieczno uszkodzenie klatki 
piersiowej, nieprzytomnego odwieziono do szpitala staroza- 
konnych.

Również ma ul. Nalewki został przejechany przez dorożkę 
Bo ruch Nisband, który złamał prawą nogę.

Risbanda., po udzieleniu pomocy, odesłano do mieszkania 
-pod nr. 69-;| m przy ul. Gęsiej.

= Spotkjanie.
Dwie szlaczki: Władysława Walczyńska z pod nr. 6-go 

przy ul. Dłmgiej i Zofja Rudnicka z pod nr. 45-go przy ul. 
Chmielnej, od dłuższego czasu pałały ku sobie zemstą.

W czoraj spotkały się przypadkowo na rogu ul. Czystej i 
Krakowski ego Przedmieścia.

Pierwszst Walczyńska wymierzyła przeciwniczce silny po-

Wmieszanie się przechodniów zapobiegło dalszej bójce i 
obie szwacaki odprowadzono do kancelarji crkułowej.

= Krwawe zajście.
Restauracja pod nr. 30-ym przy ul. Karmelickiej była wczo­

rajszego wieczoru widownią krwawego zajścia.,
szewc j konstanty .Szymborski, zapoznał się w owej restau­

racji z kilku indywiduami, których nazwisk nie pamięta.
„ttarmoii ijne na razie zebranie zamieniło się w kłótnię, no- czem nastiipiia bójka. v

obfite^raz j naj°mi rzuciił się na Szymborskiego, zadając ma 

Jeden .1 awanturników wydobył nóż i zranił S. w twarz.

& tu 6WantWBł-

Po udzieleniu pomocy, odwieziono go do mieszkania pod nr. 
14-ym przy ul. Smoczej.

= Śmierć z opadnięcia.
W dniu wczorajszym pod nr. 2-im przy ul. Elektoralnej 

zdarzył się smutny wypadek.
Żona rachmistrza oddziału Banku państwa, Julja Lebiedje- 

wowa, licząca 32 lata wieku, weszła na parapet okna z zamia­
rem przybicia firanek.

Pani L , będąca w stanie brzemiennym, spadla z okna na 
ziemię.

Upadek ten wywołał gwałtowny krwotok i pomimo na­
tychmiastowej pomocy lekarskiej, młoda kobieta w godzinę 
później zmarła.

= Pożary.
Nocy wczorajszej pod nr. 30-ym przy ul. Młynarskiej wy­

nikł pożąf w środku wiatraka Ma nsbergera.
Wiatrak spłonął doszczętnie.
Pod nr. 4-ym przy ul. Marjańskiej, w warsztacie bednar­

skim, z niewiadomej przyczyny zapaliły się różno sprzęty i 
obficie nagromadzone wióry.

Domownicy ogień stłumili.

+ W Lipnie otwarta została 2 klasowa szkoła 
żeńska z klasą wstępną.

4- Przy sądzie okręgowym piotrkowskim utwo­
rzona została nowa posada sędziego śledzczego, na­
tomiast zwinięto jedną taką posadę przy sądzie pło­
ckim.

4- Z decyzji rządu gubernjalneg.; siedleckiego 
zarząd gminy Chlebczyn, w pow. konstantynow­
skim, przeniesiony został ze wsi Chlebczyn do osa­
dy Sarnaki.

+ Sąd gminny 6-go okręgu w powiecie łódzkim 
przeniesiony został ze wsi Babic do osady Konstan­
tynów.

4- Dzienniki petersburskie donoszą, iż zaległości 
kar za niestawienie się <4° służby wojskowej izraęli 
tów (po rs. 3Ó0 od jednej osoby) wynoszą w jednej 
gubernji kowieńskiej 6OO,OO0rs.

4- W sądzie okręgowym piotrkowskim w poczet 
adwokatów przysięgłych zapisano świeżo p. Józefa 
Dzierzbickiego, dotychczasowego pomocnika adwo­
kata przysięgłego.

4- Teatr amatorski.
Z Piotrkowa piszą do nas pod d. 7-ym b. m.:
„Powodzenie pierwszego przedstawienia amator­

skiego zachęciło uczestników do powtórzenia tych sa­
mych sztuk z dodaniem deklamacji jednego z ama­
torów.

Powtórne to przedstawienie odbyło się w ubiegłą 
sobotę, po którem wszyscy amatorzy zebrali się na 
wspólną kolację z udziałem wielu osób z tutejszego 
towarzystwa.

Wieczór miał na celu wzmożenie funduszów To­
warzystwa dobroczynności i straży ogniowej ocho­
tniczej.

Dzisiaj w teatrze pierwsze przedstawienie przy­
byłej tu trupy p. Szymborskiego; na afiszach figuru­
je „Książę Pan".

4- Echa częstochowskie.
Z Częstochowy piszą do nas d. 21-go b. m.
„Oficjalista kolei wiedeńskiej, Wąsikiewicz, za­

mieszkały w domu L. Cohna przy alei II ej, napa­
liwszy z wieczora węglem kamiennym w piecu bez 
drzwiczek hermetycznych, zasunął blachę, skutkiem 
czego wraz z 19-letnim synem nazajutrz rano bez 
życia znaleziony został.

Wypadki tak rozbujały imaginację częstochowian, 
iż dopatrują samobójstwa przez otrucie w śmierci 
młodego, 19-letuiego ucznia aptekarskiego, W. 
Majewskiego.

Właściwą przyczyną śmierci ś. p. Majewskiego 
była groźna, a na nieszczęście zaniedbana, choroba 
uszu.

Magistrat dokonywa obecnie rozstawiania nowych 
latarni i naprawy starych.

Roboty te trwają już od trzech tygodni, a tymcza­
sem zbijamy sobie w ciemnościach noiy,,. po da­
wnemu.

Nie lepiej od oświetlenia naftowego stoi kwestja 
szkoły przemysłowej; po kilku naradach ojców mia­
sta, zakończonych pogawędką, projekt szkoły prze­
mysłowej, za przykładem innych, poszedł ad acta.”

4- Echa prowincjonalne.
Kaliszanin donosi, że podobno linja kolei prus­

kiej, dochodzącej do Ostrowa, ma być przedłużona 
w kierunku do Kalisza, aż do wsi Skalmierzyce nad 
samą granicą.

Przedłużenie to udogodniłoby wielce podróż do 
Ostrowa, zmniejszyłoby odległość Kalisza od stacji 
kolejowej o połowę tj. o H mili.

Piszą do nas z Duninowa nad Wisłą:
„Przed kilku tygodniami odbyła się w kościele tu­

tejszym rzadka uroczystość udzielenia chrztu św. 
młodej żydówce, Chai Lew.

Rodzicami chrzestnymi byli; p. M- Karnicki, pre­
zes Towarzystwa akcyjnego cukrowni Leonów z pa­
nią baronową Ike, właśc. majątku Kie wenta.

Neofitka wyszła za mąż za stolarza fabrycznego. 
Ruch emigracyjny w okolicy Duninową nie przy­

brał szerszych rozmiarów, dzięki proboszczowi, ks. 
Radziszewskiemu, który umiał lud przekonać, że 
wszędzie może być dobrze, ale w domu zawsze naj­
lepiej. , , „

Z Duninowa wyemigrowała do Brazyli tylko ro­
dzina Łuzewskich, przybyła tu dawniej z Poznań­
skiego.

Ajent emigracyjny, Belter, o którym Kur jer do­
nosił, wychował się u nas w Duninowie; w naszej 
okolicy jednakże nie usiłował wcale namawiać do 
wychodźtwa.

Niedawno w drodze z Płocka do Duninowa spa­
dła w wodę z gabaru swego męża Józefa Binkowska 
i utonęła.

Ciało jej odnaleziono dopierą w dwa dni pó­
źniej."

4- Kradzież biżuterji.
Z Częstochowy piszą do nas d. 6-go grudnia;
„W nocy z d. 5-go na 6-ty b. m. dokonano tu zna­

cznej kradzieży z włamaniem.
Złodzieje, rozbiwszy jedne z drzwi żelaznych 

w sklepie jubilerskim J. Hehmana, zrobili otwór 
kwadratowy w kasie ogniotrwałej.

W kasie nie było pieniędzy, lecz wiele bardzo cen­
nej biżuterji, między innemi antyki; wszystkie stały 
się łupem złodziei.

Poszukiwania swoje ograniczyli jednak złodzieje 
ściśle do kasy ogniotrwałej, gdyż nic nad to, CO 
w niej znaleźli, nie zginęło.

Straty wynoszą kilka tysięcy rubli.*
4- Kradzież.
Przed kilku dniami z mieszkania piekarza Leonhards 

w Chełmie skradziono 500 rs., tudzież kosztowności, przedsta­
wiające wartość 40Q rs.

Ma ślad zkdziejów nie natrafiono.
4- Zabójstwa.
Wieczorem d. 18-go b. m. wc wsi Kuby-Mlyny, w pow. kie­

leckim, wystrzałom z broni palnej, wymierzonym z za okna 
przez niewiadomego złoczyńcę, zabity został Jan Lach, miej­
scowy kolonista.

W nocy z d. 18 go na 10-ty b. m. we wsi Dzierażnie, w pow. 
inczowskim, kilku złodziei wdario się do zabudowań Jana 
Petryka, w ceiu kradzieży.

Na krzyk gęsi przebudzili się domownicy i puśoilioię w pogoń 
zanciekającymi złodziejami, a pochwyciwszy jednego, tak go 
pobili, iż ton wkrótce ducha wyzionął.

W d. 20-yin b. m. we wsi Sandów, pod m. Turkiem, na we­
selu u Tomasza Szadkowskiego wszczęła się kłótnia, a nastę­
pnie bójka, podczas której, oprócz poranionych, okoliczna mie­
szkanka Wlktorja Pośpiochowa, przebita nożem, padła na 
miejscu.

NOTATNIK TERMINOWY.

— W dniu jutrzejszym rozpocznie się superrewizja popiso­
wych z czwartego rewiru powołania, składającego się z cyrku­
łów: łazienkowskiego, nowoświeckiego i praskiego. W dniu 
tym, o godz. 8-ej zrana. w urzędzie rekruckim w b. barakach 
rekruckich na Pradze stawić się mają do superrewizji popiso­
wi młodzieńcy z cyrkułów policyjnych: ł zienkowskiego i pra­
skiego, którzy losowali w latach poprzednich i korzystają z od­
roczeń dó tegorocznego poboru. We czwartek, d. 11-go b. ni., 
stawić się mają do superrewizji przed komisją poborową po­
pisowi z cyrkułu nowoświeckiego, którzy losowali w latach 
zeszłych i uzyskali odroczenia do tegorocznego poboru.

— D. 10-go b. m,, o godz. 11-ej przed południom, w gma­
chu Towarzystwa, odbędzie się ogólne zebranie uczestników 
rady głównej gospodarczej Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego, celem wyboru jednego członka tejże rady na dwa lata

— D. 10-go b. tn., w magistracie m. Mławy, odbi.dzie się 
licytacja na oświetlanie 51 ulicznych latarni w ni. Mławie od 
dnia zatwierdzenia licytacji do d. 13-go stycznia r. 1894-go 
wadjum 115 rs.

— Od d. 10-go b. m. wypłacana będzie w kasie zarządu do- 
brzelińskiegó Towarzystwa fabryk cukru dywidenda za rok 
1889/90-ty.

— D. 10-go b. m., w urzędzie powiatowym warszawskimi 
odbędzie się licytacja na sprzedaż drzewa rządowego z leśnie 
twa kampinoskiego, w gubeniji warszawskiej, w ilości l,92t 
sztuk, ocenionego na rs. 5,000.

— D. 10-go grudnia, w rządzie gubornjalnym lubelskim, od 
będzie się licytacja na wybrukowanie pozostałej części ulicy 
Nadstawowąj w m. Lublinie od rs. 3,134 kop. 53.

— D. 10-go b. m., w urzędzie powiatowym warszawskim 
odbędzie się licytacja na sprzedaż drzewa z leśnictwa rządo 
wego warszawskiego w ilości 5,995 sztuk, ocenione-go na r? 
9,490.

— Do d. 10-go b. m. kancelarja Muzeum przemysłu i roi 
nictwa przyjmować będzie deklaracje od pragnących wzią1 
udział w wystawie środkowo-azjatyekiej w Moskwie-

— - ——-agOUr-- >— ■ «

X Jubileuszowy pomnik, z okazji 450-tej ro 
cznicy wynalezienia druku, którą w r. b. w całych Niep 
czech uroczyście obchodzono, zrodziła się w kołach wyfi® 
wniczych i drukarskich niemieckich myśl uczczenia pom'11 
kiem trzech wielkich wynalazców: Jana Gutenberga twór 
cą sztuki drukarskiej, Aloizego Sennfeldera, wynalazcą 1- 
tografji i Fryderyka Koniga wynalazcą tłoczni pośpiesznej 
Pomnik ten stanąć ma w ognisku handlu księgarski^ 
Niemiec w Lipsku i w tym celu na wydawców, księga'7-' 
właścicieli papierni itd. nałożono rodzaj honorowego P° 
datku pod nazwą . grosza Gutenberga" (Gutenberg-ty? 
tiing). Ustanowiono nadto komitet z wybitnych o»o“*
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BAŃKI MYDLANE.
S. p.

Złośliwość wieszczki Elektry.
Czarodziejka—elektryczność nie zawsze pogodną twi- 

r*ą spogląda ku nam, miewa napady złego humoru, a wte­

...Jaka szkoda, że w szkole życia niema wakacyj,*
Ciocia przyniosła Waciowi prześliczną laleczką z cukru. 

Uradowane bobo, z „lalą” w objęciach, poszło się bawić 
do drugiego pokoju. Po chwili słychać serdeczny płacz 
Wacia:

— Co się stało?—dopytują go.
— Nie... nie... ma lali, nie ma... zgi... zginęła...— 

skarży się malec wśród szlochania.
— Jakto? gdzieżeś ją podział? poszukaj...
— Ja... ja... zjadłem... lalą—wykrztusza Waclo I pła­

cze jeszcze rzewniej.

Na słońcu łatwo odkryć można plamy, 
Bo do czynienia właśnie z słońcem mamy

lorszusy wszakże takowe z przyznanych na najbliższej sesji 
zapomóg są potrącane. Jest to więc torszus, a nil splata ża­
dnego długu. Prosząc najuprzejmiej W-go Pana o zamieszcze­
nie odpowiedniego sprostowania, uważam za potrzebne obja­
śnić, że nietylko ja, lecz nawet cały urząd starszych, złożony 
z trzech osób, nie rozporządza, wcale funduszami cechowemi, 
albowiem przyznawanie zapomóg, czy to stałych, czy też je­
dnorazowych oraz wszelkie sprawy dotyczące Cechu, decyduje 
ogólne zgromadzenie członków cechu pod przewodnictwem ko­
misarza z ramienia magistratu,—Pozostaję z głębokim szacun­
kiem J. Blumenberg.

Powiedziała mu dziewczyna,
Że go kochać będzie szczerze. 

Pesymistą był młodzieniec,
Więc Jej tylko rzekł: Nie wierzę.

Btary bogacz, gdy mu dziewczę
Rękę dało swą w ofierze,

Optymistą był widocznie,
Bo na „kocham” jej—rzekł: WierzęL.

Cisza przygniotła Łazienki,
Daremnie dźwięków człek szuka... 
Zmilkły słowika piosenki, 
W naturze tęskna tkwi luka!
Lecz któżby czekał, dopóki ‘ 
Trel ptaszka do serc zapuka, 
Dla załatania tej luki 
Wezwaną przeto jest Lucca.

stości złożony, w zamiarze rozpowszechnienia powziątej 
myśli także i w kołach społeczeństwa mniej fachowych.

X Statek .Koch*. Sława imienia głośnego bakte- 
rjologa Niemiec rozniesiona zostanie wkrótce po morzach 
i oceanach. Warsztat okrętów w Elsfleth, jak donoszą 
z Bremy, zgłosił się do Kocha z prośbą o pozwolenie na­
zwania jednego ze statków świeżo wykończonych .Profeso­
rem Kochem”. Baktcrjolog życzeniu temu nic nie miał 
do zarzucenia.

X Sprostowanie. Na wyraźne życzenie królowej re- 
jentki hiszpańskiej, która wogóle na głosy dziennikarstwa 
pilną zwraca uwagą, nadesłano do redakcyj pism wiedeń­
skich następujące sprostowanie: .W swoim ezśsie pomie­
ściły pisma wiedeńskie wiadomość, powtórzoną z Figar a, 
a dotyczącą zachowania sią królowej-rejentki Krystyny po 
głośnym pożarze jednej z fabryk cygar w Madrycie, a mia­
nowicie, iż królowa bezpośrednio po katastrofie udzielić 
miała dotkniętym nią robotnicom 1,000 fr. zapomogi. 
Upoważniony jestem prosić sz. redakcje pism wiedeńskich, 
aby zechciały wiadomość powyższą sprostować o tyle, iż 
królowa-rejentka robotnicom fabrycznym, nie 1,000, ale 
10,000 fr. ofiarowała. Dr. F. X. Malcher, arcyksiążący 
bibljotekarz i archiwista/

X Odczyt Stanleya. Na wygłoszonym temi dniami 
w Nowym Jorku odczycie zajął sią Stanley rozgłośną 
sprawą obozowiska w Yambuya, niewiele jednak do uprze­
dnich wynurzeń swoich nowych dorzucił szczegółów. Prze- 
dewszystkiem energicznie bronił sią przed zarzutem, jako­
by śpieszny jego marsz z nad Aruwimi w okolice jezior 
zysk handlarski miał na celu, Śmiesznem dalej wydaje 
mu sią twierdzenie, wedle którego nienawidzieć miałBart- 
telota i Jamesona, skutkiem czego pragnął Ich zagłady. 
Zachowanie sią familji Barttelota pod tym wzglądem nazy­
wa niemądrem. Ojciec zamordowanego wiedział dobrze 
o zarzucanych synowi jego winach. On, Stanley, raz je­
szcze stwierdza, iż załoga obozu w Yambuya padła ofiarą 
braku stanowczości w jej przywódzcach, niedbalstwa w wy­
pełnianiu przez nich przyjętych na się obowiązków i lek­
ceważenia pozostawionych im na piśmie rozkazów.

X Księztwo szwedzcy—jak nam donosi nasza ko­
respondentka z Kairu—wyjeżdżają na pobyt dłuższy do 
Luxoru, gdzie wygodnie urządzone hotele, zimową porą 
przepełnione są turystami i choremi. Księżna szwedzka 
wydaje się o wiele zdrowszą i silniejszą, niż w chwili 
przybycia do Egiptu. W tych dniach nawet przyjęła za. 
proszenie khedywowej na wesele jednej z księżniczek ha­
remowych. Ponieważ księżna po zachodzie słońca wy­
jeżdżać nie może, gdyż noce nad Nilem są chłodne, więc 
przeznaczono dla niej osobny w haremie apartament, aby 
w nim noc spędzić mogła. Wicekrólowa, pragnąc europej­
ską księżniczkę godnie ugościć, kazała apartament ten 
z całym dawnym wschodnim przepychem i zbytkiem u- 
rządzić. Zwłaszcza podziwu godne jest przepyszne sre­
brne łoże, pochodzące z komnat Mechmet Alego. Nad 
łożem tera korona, zdobna brylantami i szafirami, 
przytrzymuje zasłonę koronkową, spadającą aż do ziemi. 
Kołdra i poduszki haftowane są bardzo bogato zlotem 1 
prawdziwemi perłami.

f Dnia 11-go gmdnia, jako w piątą rocznicę śmierci 
ś. p. Ludwika Kozłowskiego, 

odbędzie się żałobne nabożeństwo, o godz. 10-ej rano, w t o 
ściele św. Knyża, na które rodzioa zaprasza krewnych i zna 
jomycb- —4274—

Kazimiera i Wiercieńskich Skrzyćska 
po długich cierpieniach zasnęła w Bogu d. 7-go grudnia 
r. b., w wieku lat 39. Pogrążeni w głębokim smutku 
dzieci i rodzina, zapraszają krewnych, sąsiad >w i znajo­
mych, na przeprowadzenie zwłok z majątku Bielany, 
do kościoła paratjalnego. w Błędowic dnia 10-go t. j. 
w środę, o godzinie 3-ej po południu oraz na nabożeń­
stwo żałobne w dniu następnym (w czwartek), o godz. 
Hej rano do kościoła błędowskiego, po skończeniu 
którego, nastąpi pochowanie zwłok na tymże cmentarzu.

+ 8. p. Sabina z Kacjerskicit PosjitszyJsla, 
żona urzędnika, po ciężkich cierpieniach, opatrzona św. sakra­
mentami, zmarła w m. Łodzi d. 5-go grudnia, przeżywszy lat 
23. Pozostali w głębokim smutku mąż i rodzice zapraszają 
krewnych i znajomych na żałobne nabożeństwo, odbyć się ma­
jące w kościele Przemienienia Pańskiego przy ul. Miodowej, 
o godz. 9-ej i pół zrana, w d. 10 ym grudnia, t. j. w środę, 
oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościo­
ła, o godz. 3-ej po południu, na cmentarz powązkowski. 4238 

j- Ś, p. Piotr syn Eljasza

i Za duszg ś. p 

Leona de u’Byra. 
odbędzie się nabożeństwo żałobne w kościele św. Józefa 
Oblubieńca (po-karmelickim) na Krakowskiem Przedmie 
ściu w dniu 10-yni grudnia,it.j. we środę, o godzinie 1.-ej 
zrana, na któro pozostała żona, brat i siostra zapraszają.

+ W dniu 10-ym grudnia r. b., to jest we środę, jako 
w pierwszą rocznicę śmierci ś. p. (

Mieczysława Bierzyiishego, 
odbędzie się w kościele św. Aleksandra, o godzinie 10-ej 
rauo, msza żałobna, na którą matka i siostry zmarłe o z.< 
praszają krewnych, przyjaciół i kolegów —593

— Warsztaty rzemieślnicze dla kształcenia dzieci 
proletarjatu żydowskiego na pożytecznych członków 
społeczeństwa, zyskały znaczny zasiłek. Hojnym 
ofiarodawcą jest p. Adolf Ginsberg, współwłaściciel 
fabryki „Zawiercie”, który na rzecz warsztatów po­
wyższych, istniejących w Warszawie i Łodzi, złozył 
rs. 7,500. Tenże sam ofiarodawca doręczył dr. Fri- 
tschemu rs. 500 na kolonje letnie dla słabowitych 
dzieci, bez różnicy wyznań.

—• H, N. składa dobrowolną ofiarę za omyłkę zrobioną 
W grze w winta rs. 2 do uznania redakcji.
- Od P. Blumenberga, starszego zgromadzeni, ^msrzy,

otrzymujemy: Przy zamieszczonem w Ar 336 
podziękowaniu p. Witkowskiego za otrzymane od P-^dz- 
Łiego rs. 5 wyczytałem wzmiankę, Jakobym ja, na skutek li­
stu p. Zawadzkiego, ogłoszonego poprzednio w burgerze, miał 
udzielić temuż ^Witkowskiemu rs. 5 na rachunek.jakiegoś 
run,™ maiftcsco wynosić rs. 10. Wzmianka ta jest
zunelnie mylną5 gdyżJ3g|Olnadzenie ceohu. żadnych długów nie 
zupełnie mylną, g y ®pdiem wprawdzie p. Witkowskiemu 
ma i mice nie . • 5 ]eCz tylko tytułem funduszu na za- 
rm2aeo oddawna nidednokAtnie już czyniłem dla pr.yj- 

-f- We czwartek, to jest dnia 11-go grudnia, odprawione 5 
zostanie w kościele św. Józefa Oblubieńca (po karmeli­
ckim) na Krak. Przodm., o godzinie 10-ej i pół zrana, 
nabożeństwo żałobne, jako w pierwszą rocznicę śmierci, 
za duszę
ś. p. Anny z Prażmowskich 

SZAMOTA, 
wdowy po radev komitetu Tow. kred, ziems., na które 
nozo^tałe córki i zięciowie zapraszają krewnych i życzli­
wych. -1587-

| odbędzie się nabożeństwo żałobne w górnym kościele św.
| Krzyża, w dniu 11 b. m., tj. we czwartek, o godz. 11 rano.

kupiec miasta Sandomierza, po krótkiej chorobie, zakończył 
życie dnia 24 listopada (6 grudnia) r. b., przeżywszy lat 38. 
Pogrzeb odbył się w dniu 26 listopada (8 grudnia). —1592 
- _'~.uiMMWWMiMnftiMirrirtMrr T~*r■<.» ■

dy nie dobrodziejstwami nas darzy, ale śmiercią i zni­
szczeniem.

Od drutów, iskrą przewodzących elektryczną, zginęło 
do dziś dnia w Stanach Zjednoczonych około 200 osób, i 
albowiem potężna ta siła wzbrania sią jeno zabijać ska­
zańców, szukając ofiar wśród ludzi bez winy, których razi I 
piorunem w oka mgnieniu.

Po za tein bezpośredniem niebezpieczeństwem istnieje 
cały szereg chorób, elektrycznością wywoływanych, a o ja­
kich przed laty nie słyszano zgoła. W pierwszym rzą­
dzie należałoby tu postawić t. z w. „obłąd elektryczny*.

W zakładach dla obłąkanych lekarze stwierdzili coraz 
wzmagającą sią liczbą pacjentów, dotkniętych manją wy­
nalazczą, chorobliwych Edisonów, obmyślających całe sze­
regi nowych przyrządów elektrycznych. Innym znowu 
wydaje sią, jakoby przyjęli w siebie potężny ładunek płynu 
i najpocieszniejsze wyprawiają łamańce, niby wrzekomym ' 
konwulsjom podlegając. Manjaków tych liczba w Ame­
ryce rośnie z dniem każdym.

. Na ostatnim kongresie w , Sanitary Institute* w Brigh­
ton, w Anglji, profesor Prece uważał za stosowne wystąpić , 
z apoteozą oświetlenia elektrycznego ze wzglądu na by- 
gienę

— Światło elektryczne—mówił—potężnym jest czyn­
nikiem zdrowotnym. Używający go czują się zdrowszymi, I 
apetyt ich rośnie, sen bywa spokojniejszym, odwiedzin zaś 
lekarskich nie znają niemal wcale.

Robotnicy chętniej oddają się pracy, rzadziej zapadając ' 
na zdrowiu. W jednej tylko fabryce przy ulicy Królowej 
Wiktorji w Londynie, w której 1,200 osób pracuje, koszt-- 
leczenia chorych tak się zmniejszył, iż tem samem opłacił 
się wydatek na oświetlenie elektryczne. Ten sam objaw 
zauważono w Liverpoolu i innych miejscowościach.

I niepodobna pod pewnemi wzglądami nie przyznać 
uczonemu słuszności: światło elektryczne niemałe przyno­
si zyski: nie wytwarza kwasu węglowego, nie zużywa tle­
nu, nie podnosi temperatury; nie brak mu wszakże i stron 
ujemnych. Pomijając już świeżo sygnalizowaną przez le­
karzy foto-elektryczną oftalmję, wywołuje ono nadto ro­
dzaj porażenia słonecznego, które kilkakrotnie sprawdzo­
no dotąd w odlewniach w Creusot. Samo się przez się 
rozumie, iż przy zwyczajnem świetle lamp żarowych czy 
też łukowych niebezpieczeństwo żadne nie grozi, mowa tu 
być może tylko o wielkich zakładach, jak wspomniane 
w Creusot, gdzie w celu topienia niektórych metali istnie­
ją ogniska o sile 100,000 świec, skoncentrowane na po­
wierzchni, kilka centymetrów kwadratowych obejmującej 
zaledwie.

Po jednej do dwóch godzin zajęcia przy takiem ognisku 
ten lub ów z robotników—elektryczność bowiem miewa 
sympatje swoje i antypatje—odczuwa bolesne pieczenie na 
twarzy, rękach i szyi; skóra nabiera barwy ceglanej; oczy 
zachodzą mgłą i przez pewien czas wszystkie przedmio­
ty stoją przed nim szafranowo-żółte, a z pod powiek cie­
kną łzy, jak gdyby się pod nie przedmiot jakiś obcy dostał. 
Symptomy te trwają trzy do czterech dni, poczem z chore- i 
go łuszczy się skóra i prześladuje go bezsenność, migtena 
i gorączka. , ,

Objaw to tom niezwyklejszy, iż nie wywołuje go bezpośre­
dnio ciepło same, skoncentrowane głównie pomiędzy dwo­
ma sztabkami węgla biegunów elektrycznych, tak, iż po 
za niemi temperatura bardzo nieznacznie podnosi się tyl­
ko; a przecież porażenia występują w oddaleniu 12-tu me­
trów od ogniska. Więc tu światło jeno, zimno światło 
mocą niezbadanych wpływów chemicznych, sprowadza 
chorobą i śmierć.

Niewinny nawet telefon dostarcza okazów patologji e- 
lektrycznej. Zauważono mianowicie, ii telefonistki, zaję­
te długi czas w biurach, ulegają w końcu pewnemu stano­
wi nerwowemu, który sprawia, iż przy telefonowaniu bo­
leśnie odczuwają w końcach palców działanie prądu.

Nadto, a stwierdzają to angielscy i amerykańscy leka­
rze, nic łatwiejszego, jak przy ubyciu publicznych telefo­
nów chłonąć w siebie wszelakiego rodzaju laseczniki i na­
bawić się tyfusu, ospy, ba, wścieklizny nawet (!).

I elektryczność zatem widocznie dezinfekować nam 
przyjdzie. (=)

DO 
Gp

LEON STALlNSKI, 
obywatel, właściciel fabryki, członek ArchEkon- 

fraterni literackiej, 
opatrzony św. Sakramentami, po krótkich ciężkich cier- E 
pie.iiach zasnął w Bugu d. 7 grudnia r. b., przeżywszy g 
lat 68.—Pogrążeni w głębokim smutku dzieci i wnuki, $ 
zapraszają krewnych, przyjaciół, kolegów i znajomych, | 
na nabożeństwo żałobne w kościele katedralnym św. B 
Jara d. 10 grudnia, t. j. w środę, o godzinie 10 i pół I 
rano, a następnie na wyprowadzenie zwłok z tegoż ko- B 
ścJoła zaraz po skończonem nabożeństwie na cmentarz I 
powązkowski.—Osobne zaproszania rozsyłane nie będą. '/ 
MxaaaMBaBMBMMMaBBBKaMaBMiMBiaMaawHKKkuo war
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SOBAŃSKIEJ,
nabędzie się dnia 10 grudnia, nabożeństwo żałobne w Kościele 
Opieki św. Józefa (pp. wizytek), o godzinie 9-ej rano. —4286 

t Dnia 11-go grudnia, to jest we środę, jako w rocznicę 
śmieici ś. p. Stanisława GRÓDECKIEGO, kapitana 
straży ogniowej warszawskiej, odbędzie się nabożeństwo żało­
bne w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, o go­
dzinie ii-ej znana, na które pozostała wdowa wraz z synami 
zaprasza krewnych i życzliwych. —4285—

+ Jako w rocznicę śmierci rodziców naszych ś. p. Jana 
i Joanny Prnygodzkich, odbędzie się nabożeństwo żało­
bne w kościele Narodzenia Najświętszej Marji Panny na Le­
sznie, dnia 11-go grudnia, to jest we czwartek, o godzinie 
lO-ej i pół zrana, na które pozostałe córki i syn zapra­
szaj ą. —4282—

+ W dniu grudnia, tj. we czwartek, z powodu trze­
ciej rocznicy śmierci *

s. p. ANTONIEGO WASILEWSKIEGO, 
inżyniera rz. r. stanu, odprawi się żałobna wotywa w kościele 
Wszystkich Świętych na Grzybowio, o godzinie iO-ej rano, 
na którą pozostała wdowa zaprasza. —4284—

f Jako w pierwszą rocznicę śmierci
ś. p. Ksawerego Zaczkiewicza, 

odbędzie się nabożeństwo w d. 11-ym grudnia, o godz. 10-ej 
rano, w kościele Przemienienia Pańskiego, na któro zapraszam 
krewnych i znajomych.„1291_ Helena Mcticł

WSPOMNIENIE POŚMIERTNE,

t Ś. p. Eugenjusz Grzybowski.
Przyszedł sen wiekuisty i zamknęły się oczy, które serde­

czną miłością obejmowały całą rodzinę, a. widniały z nich 
uczciwość, dobroć bezgraniczna i spokój. Liczny orszak, prze­
prowadzający zwłoki do grobu, był zasdużonem i wymownem 
uznaniem zacnego człowieka, którego nie obalamuciły dary 
fortuny, zdobyte na zagonie rodzinnym pracą i oszczędnością. 
Szanowany przez wszystkich, ukochany w bliższem otoczeniu, 
pozostał zawsze skromnym — jak skromnemi są te kilka słów, 
które składam na jego świeżej mogile. R. B.

Telegramy „Kurjera Warszawskiego".
Petersburg 8-go grudnia, (lei. Aj. póln.) — 

Jego Cesarska Wysokość Cesarzewicz Następca Tro­
nu 2 Najdostojniejszymi Towarzyszami podróży 
przybył dziś rano do Suezu i wsiadł na statek „Pa- 
miat’ Azowa”, który jutro rano odpływa do Adenu. 
Wczoraj wieczorem Ich Cesarskie Wysokości wraz 
z khedywem byli w teatrze, zkąd udali się wprost 
na dworzec kolejowy, aby wyjechać do Suezu. Khe- 
dy w odprowadzał Dostojnych Podróżnych na dwo­
rzec.

Petersburg 8-go grudnia. (Tel. Aj. póln.)— 
Wczoraj odbyło sio posiedzenie słowiańskiego Towa­
rzystwa dobroczynności, na którem był także obecny 
poseł serbski i członek serbskiej rady państwa, Bo- 
szkowicz, który wypowiedział swój pogląd na osta­
tnie wypadki w krajach słowiańskich i zakończył 
swoje przemówienie okrzykiem „slava” na cześć 
Cesarza pobratymczego ludu russkiego i.towarzy­
stwa słowiańskiego. Profesorowi uniwersytetu war­
szawskiego Budiłowiczowi przyznano premjum Cy­
ryla i Metodego w sumie 1,500 rs. za pracę na temat: 
„Czy literackie zjednoczenie słowian jest możliwe i 
potrzebne?”

Petersburg 8-go grudnia.’(7eZ. Aj.półn.)— Pe- 
te.rsb. wied. donoszą, że do budżetu r. p. ma być wnie­
siona suma 800,000 rs. na roboty przygotowawcze 
około urządzenia portu handlowego na Murmanie. 
Oprócz tego czynią sic starania o wyznaczenie kre­
dytów na ukończenie wszystkich robót w ciągu lat 
pięciu.

Petersburg 8 go grudnia. (Tel. Aj. póln.)— 
W gazecie Nowoje wremja zostało zamieszczone spra­
wozdanie o jednym wypadku wyleczenia suchot czy­
stą aniliną, według metody prof, uniwersytetu char­
kowskiego, Kremiańskiego.

Petersburg 9 go grudnia. (Tel. pry w. Kur. 
W.) — Omawiając mowę cesarza Wilhelma o spra­
wach szkolnych, Notooje wremia nazywa zawarte 
w niej wynurzenia, z powodu ich otwartości, śmiale- 
nii. Do czego mowa doprowadzi kwestję—-powiada 
wspomniony dziennik—dopiero to zobaczymy, bez 
rezultatu wszelako ona nie pozostanie, a dla nas 
bardzo sympatycznemi są podstawy narodowe, na 

(których się ccsaii opiera. (4/. jato.)

Petersburg 9-go grudnia. (Tel. pr. K. 17.)— 
Według doniesienia dzienników, ma się wkrótce ze­
brać w Petersburgu konferencja przedstawicieli ko­
lei russko-austrjacko-węgierskiej komunikacji bez­
pośredniej. (Aj. póln.')

Petersburg 8 go grudnia. (Tel. pr. K. W.) — 
Według informacyj Mosk, wied., do rady państwa 
wkrótce ma być wniesiony projekt prawa, we­
dług którego prawa szlachty nadbałtyckiej i prawa 
szlachty russkiej mają być zró wnane w ten sposób, 
ażeby pierwsza nie miała żadnych przywilejów 
w porównaniu z drugą.

Petersburg 8-go grudnia. (Tel. Aj.póln.) — 
Utworzony został nowy konsulat russki w Dżeddeh. 
Konsulem został mianowany p. Ibrahimow.

Petersburg 9-go grudnia. (Tel. pr. K. 17.)— 
Według nadesłanej do gazety Nowoje wremia pry­
watnej depeszy z Berlina, minister oświaty Gossler 
ma podać się do dymisji, jako zaś jego następcę wy­
mieniają byłego nauczyciela cesarza, r. t. Hinzpetra. 
(Aj. póln.)

PROJEKT SZKOLNY.
Berlin 8 go grudnia. (Tel. pr. Kur. W.) — 

Podczas pierwszego czytania projektu szkolnego 
w sejmie pruskim Windthorst oświadęzył się bardzo 
energicznie przeciw niemu, dowodząc, że sprzeciwia 
on się Konstytucji, wnosi ideę kulturkampfu do szko­
ły, pozbawia kościół katolicki praw jego do nadzo­
ru i do udzielania nauki religijnej. Mówca zżymał 
się zwłaszcza przeciw temu, aby nauczyciele świeccy 
mogli udzielać rcligji w szkołach. Minister Gossler 
wyrażał się bardzo pojednawczo i zapewniał, że 
państwo lie chce krzywdzić kościoła. Przeciw pro­
jektowi oświadczył się także msgr. Stablewski. 
Odesłano go wreszcie do komisji specjalnej, złożo­
nej z 28-iu członków.

ODKRYCIE DRA. KOCHA.
Berlin 8-go grudnia. (Tel. pryw. Kur. W.)— 

Za dwa tygodnie ma być taka ilość środka kochow- 
skiego przygotowana, że będzie można zaspokoić 
nią wszystkie* żądania.

Parys 8-go grudnia. (Tel. pryw. K W.) — 
Dr. Cornil oświadczył w swym wykładzie wczoraj 
szym, że limfa Kocha należy jeszcze do tych środ­
ków tajemnych, których użycie zabronione jest 
przez prawo i w razie śmierci szczepionej osoby u- 
poważnia krewnych zmarłego do wniesienia skargi 
cywilnej. Dlatego szczepił na klinice swojej limfą 
Kocha takie tylko osoby, które oświadczyły z góry, 
żc zrzekają się wszelkich pretensyj prawnych. Spra­
wę odszkodowania materjalnego roztrząsać ma dzi­
siaj z polecenia ministra komitet hygieny.

ZARAZA NA TRZODĘ.
Wroclaw 9-go grudnia. (T. pryw. K. W.)— 

Sch'.esische Zeitung donosi, że pierwszy transport 
żywej trzody chlewnej, nadeszły z Rosji do Szopi- 
nic, liczył pomiędzy 107-iu sztukami 30 chorych na 
zarazę pyska i racic. Ponieważ odmówiono cofnię­
cia ich przez granicę russką, wczoraj cały transport 
wybity został w rzeź i i publicznej w Bytomiu. (Aj. 
póln.) >

POŻARS TEATRU.
Parys 9-go grudnia. (Tel. pr. Kur. W7.) — 

W C.airmont spłonął dzisiejszej nocy teatr.

SPRAWA PARNELLA.
hondyn 8-go grudnia. (Tel. pr. Kur. 17.)J— 

Wszystkie dzienniki zajmują się dziś wyłącznie spra­
wą rozłamania się paitji irlandzkiej w parlamencie 
ni dwie wrogie sobie partje. Times każę liczyć się 
z faktem, że odtąd nie istnieje stronnictwo reprezen­
tujące jednolicie lud irlandzki w parlamencie. Daily 
News boją się, aby Parnell nie połączył się potajem­
nie z torysami przeciw Gladstonowi.

Londyn 9 go grudnia. Clel.j r. Kur. II.)— 
Dzisiaj zbiera się na posiedzenie nowy klub wię­
kszości posłów irlandzkich. Przewodniczący Mac 
Carthy rozesłał zaproszenia także do członków 
mniejszości i do samego Parnella.

MEMORJAŁ KRÓLOWEJ.
Belgrad 9 go grudnia. pr. K. W.)— 

Memorjał rozwodowy królowej Natalji ma być odczy­
tany na taj nem posiedzeniu skupczyny, która bez 
dyskusji uchwali, iż nie jest kompetentną do roz­
bioru tego dokumentu. (Aj. póln.)

Belgrad 8 go grudnia. (Te’, pryw. K. U?— 
Wręczenie memorjału królowej Natalji prezesowi 
skupczyny, Pasiczowi, wywarło onegdaj silne wraże­
nie. Niezwłocznie zebrały się: rada stanu i rada mi­
nistrów. Obydwa kluby skupczyny, radykalny i li­
beralny, uchwaliły, że memorjał nie należy przed jej 
forum i że ma być królowej bez czytania w izbio 
zwrócony.

ZAJŚCIA W DAKOCIE.
hizbona 9-go listopada. (Tel. pr. K. 17.) 

Według otrzymanych tu autentycznychgwiadomo- 
ci z Mozambiku, ajenci angielskiej kompanji połu- 
dniowo-afrykańskiej, podburzywszy plemię Mutas- 
sa, na czele jego rzucili się na osady portugalskiej 
kompanji Mozambiku, zdarli jej flagi narodowe 
i wiele osób wzięli do niewoli. Personel kompanji 
zbiegł ku wybrzeżom.

Nowy Jork 8-go grudnia. (T. pr. K. 17) — 
Z Pineridge donoszą, że wysłany do powstańców 
indyjskich w Dakota misjonarz, ojciec Juljusz, po­
wrócił. Po długich zabiegach udało mu się nakłonią 
przewódzców rokoszu do przyjęcia propozycyj ugo­
dowych. Chodzi im głównie o to, że nie mają co 
jeść, ponieważ ajenci rządu waszyngtońskiego nie 
dostarczają im zastrzeżonych w umowie zapasów 
żywności i odzieży, bogacąc się ich kesztem. Prze- 
wódzcy indjan przybyli w sobotę do domu ojca 
Juljusza, aby porozumieć się tam z komendantem 
wojsk Uuji, jenerałem Brooke. Tenże przyrzekł za­
spokoić wszystkie ich życzenia.

Wiedeń 9-go grudnia. (Tel. pr. Kur. 17.)— 
Pogłoski o zatwierdzeniu fundacji barona Hirscha 
są dotąd przedwczesne.

Budapeszt 9-go grudnia. (Tel. pr. K. 17.)— 
Wczoraj odbył się tutaj wiec socjaluo-demokratycz- 
ny z udziałem 120-tu delegatów. Uchwalono znany 
program paryzki.

Berlin 8-go grudnia. (Tek pr. K. War.) — 
Koło sejmowe wydelegowało ks. dra Jażdżewskiego 
do ministra sprawiedliwości, w celu zasiąguięcia in­
formacyj, czy powiadomiony został i jak się za­
patruje na okólnik prezesa sądu nadziemiańskieg? 
w Poznaniu, Frantza, wystosowany do tłumaczy. 
Minister, który urzędowo o tej sprawie nie był po­
informowany, przyrzekł zażądać wyjaśnień i w da­
nym razie zrektyfikować p. prezesa nadziemiańskie 
go sądu poznańskiego, a w każdym razie zawiado­
mić posła Jażdżewskiego o decyzji. Gdyby odpo­
wiedź ministra nie wypadła zadawalniająco, naten­
czas nie omieszka Kolo sejmowe poczynić dalszych 
i odpowiednich w tej mierze kroków.

Berlin 8-go grudnia. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
W komisji sejmowej, mającej obradować nad pro­
jektem, dotyczącym reformy gminnej, zasiada także 
członek Kola sejmowego, poseł Karol Sczaniecki.

Berlin 9-go grudnia. (Tel. pryw. K. 17.) — 
Ajent wywozu dziewcząt, Kantor z Warszawy, are­
sztowany został na tutejszym dworcu przy Frie­
drichstrasse.

Berlin 8-go grudnia. (Tel. pr. Kur. 17.) — 
Roboty przygotowawcze do budowy kolei z Bags' 
moyo do Dar-es-Salaam (wschodnia Afryka) już roz­
poczęto.

Hamburg 8-go grudnia. (Tel. pr. Kur. W.).-" 
Związek ewangelicki zamierza wysłać petycję d° 
parlamentu przeciw przywołaniu jezuitów do Ni®’ 
mieć.

Pary i 8-go grudnia. (Te', pr. [Kur. 17.)—Izb9 
deputowanych uchwaliła opodatkowanie ogłoszeń 
na rontach, przez co ubywa potrzeba wprowadzani® 
lub podwyższania innych dotkliwych podatków 
gdyż równowaga w budżecie została przywrócona* 
Z tych powodów zaniechano projektu opodatko'*®’ 
nia wyrobów farmaceutycznych
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W wzwaijiii Cyrku ii. Ordynacka

Dziś poraź 1-szy w Warszawie zupełnie nowa ko­
miczno-oaletowa ferie pantomina p. t. „Zielony dja- 
bel”, aranżowana przez dyrektora. Występ kon­
kursowej amazonki M-lle Camille de Walberg oraz 
wszystkich artystów i artystek. Szczegóły w afi­
szach. Początek o godz. 8-ej wiecz. 1579r

Dr Z. Paderewski 
zamieszkał w m. Rawie (gub. piotrkowskiej). 4091 

specjalna DLA DZIECI pracownia 
ubrania gotowe eleganckie. Chmielna 7. 4121

^ersey’e, żakiety i Bninie jerajWe 
poleca pracownia Sióstr Badior, Erywańska 
nr: 9, mieszk. 4,. 4152

Nagrody Rs. 300 
otrzyma ten, kto wskaże gdzie się znajdują skra 
dzione futra ze składu P. J. Lehr na placu Krasiń­
skich. » 4264

Świejkowski.— Senatorska 32.
Najsumienniej załatwia kompletne po- 

grzeby, przenoszenie i przewożenie zwłok z ka­
takumb. Najtaniej sprzedaje trumny metalo­
we dla dorosłych od 25 rs. Posiada największy 
wybór kapeluszy i sukien żałobnych. 'Uwa­
ga. Upraszam o baczne zwracanie uwagi na firmę 
i nr 32, gdyż sklep sąsiedni bez firmy i szyldów nie 
ma ze mną nic wspólnego. 3Z Senatorska 32.

4250 . . . Swiejkowski.

— Dentysta Zofja Butzman wstawi&zęby 
sztuczne, leczy, plombuje. Przyjmuje codziennie od 
10—5-cj po poł. Zgoda nr 4, Szpitalna 3. 4277

Cetynja 8-go grudnia. (Jel. pr. Kur. War.)— 
Książę Mikołaj czarnogórski odpłynął do Neapolu 
i Cannes

Berlin 9go grudnia. (Te?, pr. Kur. Warsz.)--
Ruble w gotówce Ęggg (wczoraj 236.40)
Ruble na (wczoraj 236.25)

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
— Panu a. Nalgcz.—List'na poczcie.
— Panu An. Ko. — Ela braku miejsca korzystać nie może­

my." ___________

GI EŁD A.
Warna,nn. 9-go grudnia.

Wczorajsze kursa berlińskie wynosiły: 236.40 ruble 
gotówkowe, 236.25 ruble na dostawę, 235.90 weksle na 
Warszawą, 235.50 krótki Petersburg, 234 długi Peters­
burg, 71.20 listy zastawne ziemskie, 78.40 pożyczka 
wschodnia II em., 79.70 Ulem., 182.25 żyto na grudzień, 
'173.25 żyto na kwiecień i maj. Dzisiejsze poranne sza­
cowania berlińskie brzmiały mniej pomyślnie, wynosiły 
bowiem 236.25 w zaofiarowaniu, 236 i 236, co odpowia­
da kursom 42.32| i 42.37J bez kosztów, a otrzymane 
nadto depesze stwierdzały słabsze usposobienie giełdy 
tamtejszej. Petersburg cenił Londyn po rs. 8.55 na sty­
czeń r. p. w poszukiwaniu. U nas, wohec gorszych taksa- 
cyj, podaż waluty była dość ograniczona, ponieważ zaś 
popyt był dość chętny, kursa przeto podążyły w górę. Ró­
żnice pomiędzy początkowym kursem Berlina wpłatowego 
42.40 (równia 235.90 m. bez kosztów) i końcowym 42.50 
(t. j. 235.30 m. za 100 rs.) tworzyły dziś 10 kop., a przy 
porównaniu sobotniego końcowego kursu 71 kop. na ko­
rzyść Berlina. W dostawach robiono dziś dość dużo. Sprze­
dano dostawy z odbiorem stałym- w końcu stycznia r. p. 
po 42.30, 42.35 i 42.40, a z odbiorem codziennym sto­
sownie do woli kupującego do końca b. m. po 42.40 
i 42.50.

W obcych walutach ruch średni. Krótkim Berlinom 
obracano po 42.40, 42.421, 42.45, 42.47| i 42.50, prze­
ważnie jednak po kursach 42.45 i 42.47|, żądając 42.85. 
lunę niemieckie długoterminowe miasta bankowe oddawa­
no po 42.27J, 42.321, 42.35 i 42.37|. Londyn krótki, 
według ceduły, kupowano po 8.51|, 8.52 i 8.56* przy 
chęci otrzymania 8.61. Paryż krótki chciano zbyć po 
34.60, nabywano zaś po 34.22|. Wiedeń krótki sprzeda­
wano po 75 i 75.10, przy zaofiarowaniu po 75.60, jak 
chce mieć ceduła.

Na rynku papierów publicznych zapanował dziś zwy­
kły na giełdzie naszej względny spokój, pokup był mniej­
szy, a obroty średnie, lecz dość żwawe.

Żądano za listy likwidacyjne 94.30 i 93.75, stosownie 
do wielkości odcinków, a otrzymano 93.25, 93.50 i 93.60 
za kilkadziesiąt tysięcy rubli w dużych, oraz 93, 93.10 i 
93.15 za kilkanaście tysięcy w małych sztukach. Po­
życzki wschodnie ofiarowano po 106 I i II em. i po 
108.50 III em. Zabrano kilka biletów Banku państwa 
II em. po 103.12|. Nowej pożyczki 4% kupiono kilka 
tysięcy po 91.10 i 91.30, achciano zbywać po 91.60.

Listy zastawne ziemskie starano się umieścić po 98.25 
I ser. i po 97.10 II-ej, III IV i V ser., a umieszczono 
kilka tysięcy I-ej serji po 98, oraz kilkanaście tysięcy 
najmłodszej serji po 96.80, 96.85 i 96.90. Listy zasta­
wne m. Warszawy ofiarowano po 99.50, 98.50, 96.75, 96 
95.75i stosownie do serji; zabrano kilkanaście tysięcy o 
statniej serji po 95.65, 95.50 i 95.40. Poszukiwano li­
stów zastawnych m. Łodzi I serji po 95.50, przy żądaniu 
po 94 za II serję, 93 za III-ej i 92.50 za IV serję. Szu­
kano 6% listów zastawnych m. Kalisza po 101.75. 
Ulokowano drobnostkę listów zast. 6% "i. Płocka po 
100.75, przy chęci otrzymania 101. Obligów kanaliza­
cyjnych m. Warszawy można było dostać po 94.10.

Godzina 12. Usposobienie giełdy dla walut obcych 
mocne. W. O.

Okowita. Wiadro od 8.48 do 8.51ł, garniec od 2.76 
do 2 .77. Dowozy normalne. Usposobienie stałe. Cena 
warsz. To w. ocz, i sprz. spir. 10.65.

Sprawozdania z targów.
Targ zbożowy na placu Witkowskiego dnia 9 go 

grudnia, mało w towar byl bogaty. Pszenicy 600 korcy, sposo­
bienie pomimo małych dostaw słabo i wyczekująco. Płacono 
za wyborową 5.85 do 6 05, średnią 5.70 do 5.80. Żyta 500 kor­
cy. po 4.50, 4.55, 4.6 i 4.70 stosownie do gatunku. Owsa 150 
korcy na detal, po 2.30 do 2.60. Siana nie wiele, ceny wysokie 
35 do 40, słogia 30 do 33 kop. za pud. — Wczoraj i onegdaj na 
Pradze dostawy 21 wagonów, z których 9 żyta, 7 owsa, 1 gry­
ki, 1 jęczmienie i 3 kaszy. Usposobienie dla żyta i owsa mo­
cne i zwyżkowe, placon-> za żyto wyborowe 81 do 82, średnie 
79 do 81, ordynaryjne 76 do 78 kop. Owies wyborowy 73—75, 
średni 63 do 72, ordynaryjny 62 do 65 kop. Jęczmień mocno. 
Kasza jaglana słabo 90 —100 kop. Wyka nominalnie.

Łódź 6 -go grudnia. — Wczoraj sprzedano na stacji towaro­
wej. 2 0 korcy pszenicy po rs. 5.90 do 6.10; owsa 350 korcy no 
rs. 2.40 do 2.50 za korzec. Na Nowym rynku sprzedano: 300 
korcy pszenicy od rs. 6 do 6.20, 200 korcy żyta od rs. 4.50 
do 4.65, 300 korcy jęczmienia po rs. 3.45 do 4.20 za korzec. 
Siano, słoma i koniczyna bez zmiany. Dowozy mała.

Gdańsk 6-go grudnia.—Pszenica krajowa cokolwiek spo­
kojniej. Towar tranzytowy miał zbyt trudny, przy silniej, 
szem zaofiarowaniu, ceny jednakże pozostały prawie bez zmia­
ny. Płacono za polską tranzyto pstrą obsadzoną 119/-0 f. 133 
mar. 122/2 i 123/4 f. 141 m., pstrą 118/19 f. 135 m., 126/7 f. 145 
m., dobrze pstią obsadzoną 124/5 f. 145 m., dobrze pstrą 125 f. 
147 m., 126 f. 147'/2 i 148 m., 127 i 127/8 f. 148'/2 mar., jasno- 
pstrą cokolwiek obsadzoną 127/8 f. 140 ni., jasno-pstrą obsa­
dzoną żytem 131 f. 151'/, m„ jasno-pstrą 125 f. 149 i 150 mar., 
128/9 f. 151 lu., 127 t. 152 m._ wysoko-pstrą 124 f. 153 mar., 
wysoko-pstrą szklistą 129 f. 155 m. za russką tranzyto czer­
woną 128/9 f. 146 m., czerwoną obsadzoną 122 f. 130 mar. za 
tonnę. Terminy tranzyto: na kwiecień-maj 149 w zaofiarowa­
niu, 148'/, mar. w poszukiwaniu, na czerwiec-lipiec 151 m. 
wzaofiarowaniu, 150/', mar. w poszukiwaniu. Cena regulacyj­
na tranzytowej 147 mar. Żyto krajowe niżej, towar tranzy­
towy bez zmiany. Płacono za polskie tranzyto 119 i 120 funt. 
119 m., za insskie tranzyto 114 f. 118 m., 112/13 f. 117 mar., 
obsadzone 116 f. 106 m. Wszystko za 120 f. i tonnę. Terminy: 
na grudzień tranzytowe 119'/, mar. w poszukiwaniu, nakwie­
cień-maj tranzytowe 121 ni. w zaofiarowaniu, 121'/, mar. w po­
szukiwaniu. Cona regulacyjna dolno-polskiego 119 m., tran­
zytowego 117 mar. Jęczmień targowano russki tranzyto 107 
f. 107 m. za tonnę. Groch polskijtranzyto warzelny 122 m., śre­
dni 112 mar. za tonnę płacono. Wyka polska tranzyto 9) mar. 
za tonnę targowano. Gorczyca russka tranzyto brunatna obsa­
dzona 95 mar. za tonnę płacono. Otręby pszenno na wywóz 
morzem grube 4.40 n>., 4.45 mar., bardzo grube 4.65 mar., śre- 
4.30 m., miałkie 4.05 m., 4.10 m. za 50 kilogramów targowano. 
Spirytus niepodlegający cłu w towarze gotowym 62'/, mar. 
wposzuk,, z krótką dostawą 62'/, m. w poszukiw., na listopad- 
maj 62'/, m. w poszukiwaniu; podlegający cłu w towarze go­
towym 43 m. w poszukiwaniu, z krótką dostawą 43 m. w po­
szukiwaniu, na listopad-maj z krótką doszawą 42 m. w poszu­
kiwaniu, na listopad-maj 43 m. w poszukiwaniu. Dla cukru 
w Gdańsku tendencja stała, a w Magdeburgu spokojna. 
Kurs w G dańsku 237.45 mar. za 100 rs.

produkuje wina ze świeżych winogron, bez do­
datku spirytusu, farb, gliceryny itp., powszechnie 
używanych przymieszek. Wyłączna sprzedaż na 
butelki po kop. 60 w piwnicy przy ulicy Mio­
dowej nr. 6. 1565

KRÓLOWIE polscy 
na gwiazdkę dla młodzieży, podług rysunków 
T. Maleszewskiego, 43 portrety ż tekstem, w ozdo­
bnie oprawnej książeczce—wę wszystkich księgar­
niach. Skład główny u Gebethnera i Wolffa. Cały 
poczet rs. 2 kop. 50. 4218

Przeglądu Technicznego
zeszyt listopadowy (XI-ty) z r. 1890-go wyszedł 

z druku i zawiera:
H. Merczyng. O biegu w rurach wody, nafty i ropy. (Praca 

premjowana przez konferencję Instytutu inżynierów komuni-. 
kacyj.-T. Pochwalski. Spostrzeżenia przy wyrób e superto- 
sfatu z miału węgla kostnego.— W skazówki praktyczne (dok.). 
Krytyka i bibljografja. Młynar-two zbożowe, podał A e- 
ksander Rosset.-Przegląd pism technicznych -Nowe książki: 
polskie, francuskie i niemieckie. — Przegląd kongresów, 
wystaw, konkursów itp- IH posiedzenie międzynaro- 
dowego kongresu kolejowego w Paryżu,. r., podał v\ i. 
Kiślański (c! d.). — Przegląd celniejszych robót, ule­
pszeń i wynalazków. Elektrotechnika. Gromochrony 
Lodge’a, dla kablów podmorskich 1 dla aparatów telegraficz­
nych.—Urządzenia miejskie (kanalizacja, wodocią­
gi itp.) Krytyczne zestawienie filtrów petersburskich 1 war­
szawskich, podał E. Sokal. - Oczyszczanie kanałów, napisał 
Emil Sokal.—Kronika bieżąca. Program konkursu, ogło­
szonego przez Rade Zarządzającą dr. zol. w.-w. d. 20 listopada 
r. b.. na wykonanie projektu dworca pasażerskiego dla wyjeż­
dżających, na stacji drogi ż daznej Warszawsko-Wiedcnskiej 
w Warszawie.—Wystawa środkowo-azjatycka w Moskwie. 
Przyrząd do zasilania automatycznego kotłów parowych. — 
Szkoła politechni zna we Lwowie. —Zawalenie się mostu Ka­
rola i wiązarów budynku wystawowego w Pradze. — Sprosto- 
wanic. — Cukrownictwo- O wytrzy małości i bezpieczeń- 
stwie wirówek, podał Stani ław Broniewski. — Sprawozdania 
z czasopism cukrowniczych.—& tabhc rysunków: XXX do art. 
„O biegu w rurach wody, nafty J ropy«-~XXXa do art. „Pro- 
gram'k nkursu d. ż. Warsz.-V ted. AXXI do art. „O wy­
trzymałości i bezpieczeństwie ■«'*róJTek ■ ~ 10 drzeworytów 
w tekście. — Ogłoszenia zakładów fabrycznych, biur te­
chnicznych itp. 158 8r_____

— Zwracamy uwagę czytelników na 
dzisiejsze ogłoszenie o dziełach J». Heuss- 
nera. _______ 4275

"KALINOWSKI i PRZEPIÓRKO WSE!
w Warszawie (Hotel Enropaj ski).

Polecają znacznie ulepszonepapierosy „Dobre** 
a 60 kop. llenoma, Dęsser, ht.„A , lit.

lit C** lit.,, w cenie rs- I za 100 szt. 
finue wyższych gatunków, własnej fabryki pod fir­
mą Noblesse**. Prosząc Szanowna Publiczność 
o zwrócenie uwagi na firmę (Kali­
nowski i rrzepiorkowski), znajdującą się 
wewnątrz każdego pudelka.

Kalinowski i Przepiórkowski. .

KOMITET
Towarzystwa Resursy Kupieckiej
ma hoiioY zawiadomić członków tejże resursy, iż wy­
bory na członków komitetu,' delegacji wyborczej i 
delegacji rachunkowej na rok następny 1891, odby­
wać się będą w gmachu resursy Kupieckiej we 
czwartek, piątek i sobotę, to jest w dniach 11, 12 i 
13“ grudnia r. b, w pierwszych dwóch dniach od go­
dziny 6—9ej wieczorem a 13-go, w sobotę, od go 
dżiny 4—6-ej po południu.

' W sobotę o*godzrnie 6-ej głosowanie zamknięte 
zostanie.

Komitet uprzedza, że stosownie do uchwały zgro­
madzenia akejonarjuszów, będą dopuszczeni do Kre­
skowania tylko ci członkowie, którzy nie zalegają 
w opłacie składek do końca r. b. 4217

ZUPEŁNA o

WYPRZEDAŻ
po cenach niżej kosztu

Składu papieru i Galanterji 

C. PRZYBYLSKIEGO 
ul. Marszałkowska 149, na wprost Zielonego placu.
Bapiery listowe fantazyjne i gładkie, pa­

piery rysunkowe, Umbrelki na świece i 
lampj', Albumy i parawaniki ałbumowe, 
llamki do fotografii, Necessairy, Portmo 
netki, Porlfeuille, Cygarnice, Papie­
rośnice, Wizytki, B oreczki kieszonkowe 
i ręczne, Mascótki. Cassetki do papieru i 
biżuterji. Kałamarze, lichtarze, Przy­
ciski, Podstawki do piór i zegarków, Beki i 
teczki, Burary. Materjały piśmien­
ne i rysunkowe. Farby w pudełkach i na 
sztuki. Beisceigi, Finie, Beiszyny, E- 
kietki, Księgi handlowe, Kwitarju- 
sze, llegestry gospodarcze itp. 4272

WYSTAWA STAŁA PRÓB I WZORÓW [
• TOWARÓW WYWOZOWYCH • [.
Krak.-Przedm. 66. * W ej ś c I e b e z p la tn e. 6Bi6p

________ __________________________ 1532r
KORESPONDENCJA PRYWATNA.”

— Lolu, co to znaczy? prosię o wiadomość. 
4289 Klucżyk.
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Ajencja Prasy Paryzkiej 1625

I

w miejscu poczty

50

50 25

25 75

50

50
50

5050

25 za tom. Dla klubów, bibljo-

50
50

80
50
50
50
50
50

8
9
3
7
7
7
7
7

50
50

25
50
50
50
50

10
10
4

15
17
10
4
6
6
3

11
1

10
22

4
22
17
13
13

9
11
15
3

12
13
13
28

7
8
2
6
6
6
6
6

50
50
50
50

|ue et łiteraire (razem 24 rs. w miejscu
27 rs. pocztą.

11
11

5
17
19
11
5
7
7
4

13
1

12
24

5
24
19
14
14
11
12
17
4

13
15
14

Caricature. , . « - 
Courtier franęais , < 
Familie .... 
Figaro illusti e . . . 
Illustration universelle 
Journal arnusant . .

„ illustre. . . 
Lecture (okładka żółta)

„ Retrospective. 
Monde Comique. . .

„ illustró . . , 
Mon journai. « . t 
Naturę. . « « « . 
Nouvelle Revue. . . 
Petit journal pour Rire 
Revue des deux mondes

„ idustre « . .

” scientifique, , , (
Univers illustre. . s . , «
Tour du monde ...«*• 
Vie parisienne ..... 
Voleur • . « 
Salon de la mode .... 
Coquet * . . 
Mouiteur de la mode 1 wydanie 

n r, n 4 wydanie 
Nouveautis ...... 
Modiste Universelle .... 
Saison sans gravure ....

„ avec gravure .... 
Coiffeur illustre  
Monitcur do la Coiffure . . . 
Journal des Marchands tailleurs 
Progres .......

| Wielki wybór nowych powieści po rs. 1 k.
| tek i czytelni ustępuje się 3% od wszelkich zamówień przenoszących 100 rs.

KSIĘGARNIA GEBETHNERA i. WOLFFA w Warszawie,
otrzymała na skład

Wydawnictwa księgarni Hachetta w Paryżu 
Bibliothfeque rose w kompletnym wyborze, 
Bibliotheque des petits enfants,

w ozdobnej oprawie ze złoceniami.
Cena tomu rs. 1.40,

Najnowszy atlas geograficzny Schradera,
w wielkim formacie, ukończony w Październiku r. b.

de

Geographic moderne, 
zawierający 64 mapy kolorowane z objaśniającym tekstem geograficznym, statystycznym 
i etnograficznym oraz wielką liczbę map szczegółowych, w oprawie w półskórek franettzki. 

Cena rs. 12.
Wszelkie wydawnictwa dla dzieci i młodzieży, po cenach najprzystępniejszych. 

SpF~ Prospekty i katalogi gratis i franco. "VQ 1959r

KSIĘGARNIA K. VIOLLET
Ajenta poczt Cesarskich.

Warszawa — 29 Senatorska.
.-Petersburg' — 2S Newski prospekt.

Moskwa — Stolecznikow pereulokt
Paryż — 2 Islace JLoutois.

CENY WYJĄTKOWO NIZKIE.
Abonament na rok 1891-szy wszystkich dzienników francuz- 

kich, jedyna ajentura na całą ROSJ.Ę.

CENA PRENUMERATY ROCZNEJ od 1-w Stycznia 1891 r.

MAGAZYN MEBLI 
nowych i używanych

ZAŁUSKIEGO i S-ki
v. Warszawie, Marszałkowska M137

1. Posiada wielki wybór mebli wykwin­
tnych i skromnych.

2. 1 rzyjmuje zamówienia 1 urządza apar­
tamenty podług rysunków.

£. Lzial tąpicersko-dekorticyjny, odpo­
wiada wszelkim wymaganiom.

4. Kupuje, sprzedają i wynajmuje mało 
używane. 2r

Ceny b. luaiarkewane.ale stałe.

Księgarnia i Skład Nut Maurycego 
Orgelbranda, naprzeciw posągu Kopernika, 
otrzymała na sprzedaż główną: 

Józef Franciszek HenSijery.
Nauka wychowania. 

0 wychowaniu fizycznem.
Cena 80 kop., . przesyłką pocztą 90 kop.
Zwracamy uwagę wszystkich 

zajmujących się wychowaniem na 
tę książkę sumiennie opracowaną, 
na podstawie najnowszych badań 

i i potrzeb społeczeństwa. 1963r

di
AJENCJA ARTYSTYCZNA

FRANCISZKA REINSTEINA,
<»• 

£500 Obrazków, Szkiców i Akwarel, od 5 do 20 rs.
Znaczny wybór obrazów szkoły nowej i starej.

Wejście bezpłatne. 1613

Opuścił prasę ELEMENTARZ POLSKO-NIEMIECKI REUSSNERA, wyda- 
nic II. O dobrych przymiotach broszurki tej dowodzi między innemi to, że wydanie 1-sze 
zostało wyczerpano w paiotysięcznym nakładzie prawie w przeciągu pól roku.

Elementarz polsko-niemiecki Reussnera ma tę wyższość nad innemi podobnemi bro« 
Szurkami, że na nim można nauczyć siebie i innych prędko, lo w 1 do 2 miesięcy nietyiko 
czytać i pisać, lecz także i rozmawiać po niemiecku, lezyć się lub nauczać na nim może 
każdy, kto tylko umie czytać po polsku, bo w nim każda litera, każdy wyraź niemiecki 
pisany jest także Eterami polskiemi wraz objaśnieniem wymowy i tłumaczeniem znaczenia 
na język polski. Ćwiczenia ułożone są w nim z wyrazów najłatwiejszych, a zarazem naj­
potrzebniejszych w codziennem życiu i przeznaczone wyłącznie do nauki w rozmowie po 
niemiecku, pisano naprzód literami polskiemi, a potom to samo niemieckiemi. Po każdem 
trzeciem ćwiczeniu mieści się powtarzanie wyrazów z poprzednich ćwiczeń, przez co uczeń 
zmuszony jest nauczyć się gruntownie, nie wracając się osobno do | owtarzania, lecz owsieni 
posuwając się zawsze naprzód, co ucznia naturalnie zachęca. Wiadomo bowiem, że nietyi- 
ko dzieci, lecz nawet osoby dorosło nie lubią się wracać do ćwiczeń poprzednich, aby jo 
powtarzać, a powtarzanie jest bardzo ważnym czynnikiem przy nauce szczególniej języków 
i muzyki, ztąd istnieje przysłowie: „powtarzanie jest matką nauk.”

Także powiastki niemieckie prezą i wierszem, tłumaczone dtsłownie, są bardzo łatwe 
i przezornie zastosowano do pojęć dzieci i osób dorosłych  mniey umysłowo rozwiniętych, 
Do ułatwiania nauki ji.knego, a prędkiego zarazom j isania po niemiecku, mieści się 14 
wzorków wiedeńskiej, ulepszonej, najnowszej kaligrafii, zaleconej przez, minłsterjum oświa­
ty we wszystkich szkołach austrjackich. Oprócz togo mieści się w nim 200 rycin (obraz­
ków), w celu ułatwienia nauki poglądowej j ojodyńczych wyrazów i w tym celu podane si 
objaśnienia, <o oznaeza każdy obrazek po polsku i po niemiecku.

Egzemplarz togo elementarza z 14 wzorkami pisma i 200 rycinami, obejmujący 7*', 
arkuszy druku, kosztuje 35 kop., (pocztą 40 kop.j oprawny 4'> k., (pecztą 52 k.), także 
30 k., (pocztą 35 k.), z 8 wzoikami pisma i 74 rycynami po 15 kop., z 6 wzorkami pisma 
i 55 rycinami j o 7 i pół kop.

Nieco wcześniej wyszedł także z druku podręcznik „Najlepsza Metoda" do naucz nil 
się po niemiecku czytać, pisać i rozmawiać w trzech miesiącach bez nauczyciela, kurs I, 
wydanie O to, opracowana przez tegoż Plato v. Reussnera.

W ciągu dziesięcioletniego istnienia (od Sierpnia r. 1880) dało się już dostatecznie 
poznać powyższo dziełko w szerszych kolach tn w kraju i za gianicą i zyskuje coraz wię­
ksze uznanie wśród zwolenników języka niemieckiego, pomimo trudnych warunków, towa­
rzyszących wydawnictwu i pomimo przeszkód, jakio stawiali w drodze życzliwi, pragnący 
podkopać i zniweczyć wydawnictwo to, jeszcze w początkach pojawienia s:ę.

Że dzieło powyższe ułożone i zastosowane do potrzeb miejscowych i języka polskio* 
go, zatem utwór oryginalny, wyświadcza prawdziwo usługi swą praktycznośoią i użyto, 
cznościn, dowodzi tego między innemi i ta okoliczność, że edycja V-ta kursu niższego zo­
stała wyczerp il>ą piawio o 7 miesięcy wcześniej, niż się tego spodziewał autor. A nim 
wyszło z pod pfa»y VI wydanie, dat się uczuć brak tejże książki zwolennikom języka niei 
mieckiego przez kilka miesięcy. Kurs niższy tejże metody kosztuje 60 kop. (pocztą 70 k.)| 
w oprawie 75 k. (pocztą 88 k.) — kurs wyższy 1 rs. 60 k„ (pocztą 1 rs. 80 k.), komplety 
t. j. oba kursa razem tylko 2 rs. (poczta 2 rs. 30 kop./ czyli o bO k. taniej niż przedtem.

Wyszło również świeżo z druku III wydanie Elementarza Polskiego Reusncra, 
zaopatrzone obficie we wzorki pisma i rysunków z rycinami, razom 340 figur. Na tym ele­
mentarzu można nauczyć dziecko w 3 do 6 tygodni czytać, pisad, rysować i rachować. 
Elementarz ten opracowany jest według najnowszej metody postępowej, ni podstawie 
najświcż'zych spostrzeżeń pedagogicznych przy współudział: doświadczonych nauczycieli.

Egzemplarz tegoż z objaśnieniami pedagogicznomi kosztuje 25 k. (pocztą 30 k.); beż 
objaśnień po 20, 15, 10 i 5 kop.

Powyższo książki można nabywać w księgarniach. Skład główny u autora (Re sno- 
ra) przy ulicy Marszałkowskiej .Vi 142 w Warszawie. 1619

Węgięl kamienny § 
koralni Bezimiennego Towarzystwa w Cze­
ladzi; łatwo palący się i dający silny ogień, 
wyróżniający się brakiem ziemnego przerostu, 
kamienia i kruchością, po 8 rs. 50 kop. gru­
by, taniej 40 kop. kostkowy, fura 10 korcy 
(przeszło 60 pudów), z dostawą na miejsce 
zamówienia. Skład Węgla, Chmielna 106.

Od godziny 10 rano do 
zmierzchu,następnie przy 
oświetleniu lamp syste­
mu Simensa do 8-ej wie­
czorem 2043r

„tai if W 
słynny obraz 

IM Iffll, 

w Salonie Krywulta 
Hotel Europejski.

Place do sprzedania 
przy ulicy Marszałkowskiej Nr 45 
i 47 i Nowowiejskiej Nr 22. Wia­
domość u właściciela domu, ulica 
Elektoralna Nr 13 1520

I
NOWOŚĆ!

«j<LZY RIESKLEJANE 
papier tytuniowy ~

z watą, poleca fabryka

i n ; I POLAKIEWICZ,
Medal srebrny Paryż 1890 r.

List pochwalny w Warszawie 1887
na wystawie Hygienicznej.

201ŻR |

Bom Mrowaii 
z placem frontowym, w Warsza­
wie, sprzedanym zostanie w d. 3 
(15) Stycznia r. b. przez publiczną 
licytację, od summy 5,000 rs" 
Tylko 2,000 rs. będzie wymagal­
ne, a reszta za lat pięć, na 6°/0. 
Szczegóły odczytać można u stró­
ża domu Nr 10, przy ulicy Świę­
tokrzyskiej- 1558

Złoto i Srebro kupuję, 
zamieniam i plącę najlepiej. — Wykupuj? 
z lombardów większych i dopłacam różnicę 
Nsytanioj sprzedaję biżutorję nową i używa, 
ną. Obrąonki, obstalunki i reperacje. Nowy 
Świat 61, gdzie fotografia, I piętro.

284R Henryk Juwiler jubiler
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liliUl
Ma Miejska Warszawska

-1

Lalek Paryzkich i innych oraz wszelkich Nowości Galanteryjnych
Bronzów, Japońszczyzny 2036R 

Porcelany Saskiej, Francuzkiej, Berlińskiej i Wiedeńskiej 

Starożytności i Dzieł Szlaki piastycznej.
------- -----------------

gMT W Xiedsiele i Świętą Mayasyn otwarty.

A.W.Wilczcwski
Mowy-Świat 53, 

poleca Koszule męzkie 
najlepszego kroju: 

Dzienne od rs. 1.65 sztuka. 
Aocne od rs. 1.20 szt. 1938K

8 NA GWIAZDKĘ 
od 5 Grudnia do 5 Stycznia 

Wysertowana Biżuteria 
złota i srebrna, po cenie niżej ko­

sztu.
Świeży nssorty ment 

po cenie bardzo nizkiej, 
w Magazynie A. lialhorn, 

Kiakowskie-Frzedmieście .Nś 71. 

w Magazynie Galanteryjnym 

N. S. BRUNER & O 
w Hotelu Europejskim,

WIELKA WYSTAWA

W sprawie spadkowej po 
ś. p. Grzegorzu Zięciku, 

d. 1 Kwietnia 1884 r. zmarłym, ustanowił 
mnie 0. K. Sąd delegowany miejski w Kra­
kowie, Kuratorem brata spadkodawcy, yv a- 
wrzyńca Zięcika, którego miejsce pobytu 
jest Sądowi nie znane.

Wzywam więc Wawrzyńca Zięcika, 
aby we własnym interesie zgłosił się do mo­
jego biura w Krakowie, przy ulicy Brackiej 
>iO5, lub wprost zawiadomił Sąd delegowa­
ny miejski w Krakowie, o miejscu ’swojegc 
zamieszkania.

Kraków dnia 3 Grudnia 1890 r.
Dr. Bronislav, Olearskó

1609 Adwokat.

MAGAZYN MEBLI 1675R 

Hermana Reiss, 
Plac Zielony, Erywańs)ca A5 18, 

poleca: gusfowne kompletnie urządzenia salo 
nów, buduarów, gabinetów, jadalni i sypialni 
od najskromniejszych do najwykwintniejszy.: < 
we wszystkich stylach, podług rysunku, ora? 
pojedyncze sztuki meblowe, tuny walnie z pt- 
ułftmi i lustra. Ceny bardzo przystapno,

podaje.niniejszem do wiadomości, iż w dniu 11 (23) Grudnia r. b., o godzinie 1-ej z połu- 
’uia, tWbędzie się przez tąż Radą publiczna in plus przez opieczętowano deklaracje, a na­

stępnie glośua Jlicytacja,

na sprzedaż 1883 sztuk różnego ga­
tunku i wymiarów drzew

*w dwóch cięciach AS 7, z 1890 r., w lasach dóbr Pęchery i Runów, w powiecie Grójeckim, 
gubernji Warszawskiej położonych i do Instytutu Ś go Kazimierza w Warszawie nale­
żących.

Piąetium do tej licytacji oznacza się na rs. 5,738 kop. 41, a wysokość vadium na 
is. 1,200. . . L .

Mający zamiar przystąpić do tej licytacji, obowiązani są w dniu na tę licytację 
oznaczonym, przedstawić Radzie Miejskiej w zapieczętowanej kopercie deklaracje pod!ng 
ustanowionej formy, napisane na zwyczajnym papierze wyraźnie bez skrobań i poprawek 
i dołączyć wyżej ustanowione vadium gotowizną lub też papierami procentowemi przez 
Rząd do przyjmowania na kaucję dozwolonemi, ze wszystkiemi należącymi do tychże pa­
pierów za ubiegły czas kuponami, a następnie przyjąć udział w głośnej licytacji.

Warunki licytacyjne, forma deklarneyj i szczegółowo wykazy wystawionych u 
sprzedaż drzew, mogą być pizsglądane w Kancelarji Rady Miejskiej codziennie w ?od?’2 
nach biurowych, nadto rzeczone wykazy znajdują się do przejrzenia u Leśniczego lasów 
dóbr Instytutowych Pęchery i Runów w dobrach Pęchery.

Naczelnik Zakładów Dobroczynnych Rzeczywisty Radca Stanu K. Puchalski. 
2056r Sekretarz Rady Lechowicz.

Plaga trapiąca od niepamiętnych czasów przemysł taba 
czny, przybiera coraz obszerniejsze rozmiary.

Oś główna około której obraca się konkurencja między 
fabrykantami, stanowi podrabianie etykiet.

Plagą tą dotknięte zostały w ostatnich czasach przeważnie 
wszystkie vyroby naszej fabryki, w szczególności zas 

PAPIEROSY NIESKLFJANE. 
na które rzuciły się z niepohamowaną żarłocznością i zajadło­
ścią różne fabryki, a między innerni i jedna z fabrjk 
Petersburskich, podrabiając gatunki papierosów nieskle- 
janych JWi? 1 <> ■ ■ z tak łudzącem podo­
bieństwem etykiet, że doprawdy trudno jest rozróżnić.

Ostrzegamy zatem pp. fabrykantów podrabiających oraz 
składników puszczających w kurs owe podrabiane wyroby, że 
jeżeli nie zaniechają tego niecnego procederu, pociągnięci zosta­
ną do odpowiedzialności sądowej oraz wymienieni z imienia 
i nazwiska w pismach publicznych, gdyż etykiety nasze za­
twierdzone są przez Departament Handlu i Manufaktur.

Szanownej zaś Publiczności przypominamy, że inicjatywa 
wprowadzenia papierosów iiiesklejauych, jest wyłą­
czną zasługą naszej fabryki.

Przy tej sposobności polecamy znane oddawna papieiosy 

NORMA, 10 szt. 10 kop. 
1935 obecnie znakomicie ulepszone.

Na Święta Bożego Narodzenia 
poleca HANDEL 

L. WRÓBEL. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 25 (Stara Poczta)

H mięszane i pojedynczo ze świeżych i wyborowycn artyKuio^ a m.auuww.- -
I Malagi, Migdałków princes, Daktyli, Prunelek, Marmolady. Owoce 

świeże i suszone. Pierniki. cri^i■ Różne zakąski: Pasztety, Kawior, Śledzie, Łososie, Homary, Sigi,
I Różne przyprawy kuchenne: Migdały, Rodzynki, Wanilję i tym podo- 
E bno korzenie-Oliwę najlepszą. Musztardy. Octy. Kawy wielu odmian, Ma- 
Sj karony, Ryż, Grzyby, Konuerwy z jarzyn, Czekolady, Pikle, Soye i t. p.

Wina Węgierskie wytrawne i inaślacze. Francuzkie białe i^czerwone,
H Reńskie. Szampańskie, Hiszpańskie i Włoskie.—Likiery, Koniaki, Ru- 

my i Portery oryginalne zagraniczne, również Wina Kaukazkie i Kryznsuxe.
Spirytualia z różnych fabryk krajowych jak: Spirytus winny, Allto- U) 

E hol. — Wódki zwane: Wyborna (czysta), Śliwkowa, Jeziorko, Dyrektor- 
a ska Regatówka, Siwucha, Żubrówka, Wioślarka.—Różne wódki słodkie Ld
■ i wyroby spirytualne Wolfschmidta z Rygi, po cenach fabrycznych. 2058R

Koszulki, Kalesony, Skarpetki i Pończochy wełniane, bawełniane, 
fil d’Ecosse i jedwabne oraz Koszulki Crópe de sante, w dużym wy­

borze, po cenach umiarkowanych, 
poleca Specjalny Magazyn Bielizny

L. GAŁKOWSKIEGO w Warszawie,
Marsza 1 kowska Kr 131.______ 1600

Złoty Medal 1885 r.
■ > ■ AAW ogniotrwałe K&aSj Roberta Bolten, 
IlflUv I Nowy-Świat M34.

SPECJALNA FABRYKA 
nagrodzona medalami na wystawach euro­
pejskich i Amerykańskich. —- Wyrób pierw­
szorzędny. — Ceny nizkie, znaczny wybór.— 
Cenniki z rysunkami wysyłają się bezpłar 
tuio, 398R

PIERWSZORZĘDNY 
HOTEL i SANATORJUM 

(Villa Arson) Saint Barthelemy 
w Nicei. , .

Hotel ten w prześlicznem położeniu, 
300 stóp nad poziom morzą (60 pokojów), 
kwadrans od stacji kolei, zasłonięty od 
wiatrów, stanowi uroczą rezydencję dla 
osób szukających łagodnego i wzmacnia- 
jącego powietrza. — Obecny właściwe.’ 
angąk, umeblował takowy na n 
zaopatrzył we wszelkie naJDOp1|® ^‘ 
gleljjkie urządzenia sanitarne.-Calk.w - 
ta apartamenty dla rodzm.kąpee 
mne, gorące i elektryczne.—Omnibus do 
miasta.—Goście przyjmowani „en pen­
sion."- Polak Dr. Kloss, Je»* 1£kM®em 

fr. -I

$
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Wielki wybór 
najnowszego fasonu 

ŁaicBchew i damstich, 
krótkich i długich, jako też: bransolet, b-osz, 
kolczyków, pierścionków z brylantami i. ko­
lorowe mi kamieniami, w ogóle biżuterjl 
złotej i srebrnej wchodzącej w zakres ju­
bilerski, po nader przystępnych cenach, poleca 

Magazyn Jubilera

Udzielają się lekcje konnej jazdy dla P*h 
1 Panów.—Przyjmują się konie do tresowani*' 
na stajnię i w komu do sprzedania. 2006B

W. Mielczarskiego, 
dawniej Miodowa 2, obecnie Senatorska 
10, wprost b. szkoły junkierskiej, dla pręd­
szego orjentowania się znaki pon- 
sowę.1546

"kł oc

16 KURIER WARSZAWSKI-—Dnia 9 grudnia 1890 ft

'2046R

CO

§ J- Wełny na Suknie, podwójnej szerokości, arszyn od <30 kop.

C/5
Ni

Krakowskie-Przedmieście JM! 7, dom hr. L. Krasińskiego,
otrzymał w wielkim wyborze i poleca:

Wełny na suknie podwójnej szerokości, arszyn od 60 kop. 
Wełny, Jedwabie, Plusze, Aksamity, na pokrycia futer. 
Materje jedwabne na suknie w różnych kolorach i gatunkach. 
Atłasy wszelkich kolorów, arszyn od 55 kop.
Flanele i Barchany białe i kolorowe.
Plaidy i Chustki wełniane i jedwabne.
Perkate, Półpłótna, Szyfony, Szyrtyngi, Madapolamy, Nansuki, Dymki, 

Brylantyny, Płótna tyrolskie oraz Płótna i Bieilznę stołową 
z pierwszorzędnych Jarosławskich i Kostromskich fabryk.

W dniu II b. Ul, t. j. we Czwartek, odbywać się będzie sprzedaż na rzecz kolonji letnich, przy 
łaskawym współudziale JWW. Pań: Baronowej Zofji Harting, z panna Janiną Rakowiecką i Hr. Kaziinierzowej z Kle- 
mensowskich Morsztynowej. 2046R

_©■ Wełny na Suknie podwójnej szerokości, arszyn od @O kop. 
H MAGAZYN POD FIRMA <

RUSSKA MANUFAKTUR A

*

2C53R

Wcda XdZirxeiSblxisi ZbTs/tuLzalrLSL
PRZECZYSZCZAJĄCA, 2RÓDŁA

FRANCISZKA 
JÓZEFA

Wfedlng zdania powag medycznych, działa rzeczywiści# skutecznie, łagodnie 
: i Łez wszelkich złych następstw.
I Poleca się jako woda przeczyszczająca, nie zawierająca w swoim składzie szkodliwych 

dla zdrowia części.—Dostać jej można wszędzie.—Dla normalnego użycia wystarcza lampka 
| od wina dziennie.

3^®$" Działa pewnie, skutecznie i łagodnie przy obstrukcji i jej następstwach, zatłuszczeniu 
wątroby, katarach żołądka i kiszek, hemoroidach i cierpieniach kobiecych.

DYREKCJA W BUDAPESZCIE 1559R

NA ŚWIĘTA ;j 
llljiipiwfjiwsti” tia W
pod rogatką Grochowską Nr 11/24-1, 

sprzedaj e Mąkę pszenną 
polską i russką, 1627

w najlepszych gatunkach, po cenach 
umiarkowanych, zaczynając od | puda.

ŁYSfe-W Y !!!
-HALIFAX" od 1.40 kop.

ANGIELKI od 85 kop: 1596
Poleca skład towarów żelaznych G, Wi- 
■nowakiago, 108, Marszałkowska 108.

SKŁAD FUTER
M. RKUlllu,

16 Aalewki 16, 2-e piętro w bramie, 
zaopatwmy zastał we wszelkie gatunki futor, tak w skórkach jak i w błamach.

Cewy Ooriteo wiórkowane, 20Q4B

Wierzbowa Nr 6

towarów wysortowanych, a mianowicie:
wyrobów majolikowych, terra-cottowych: porcelanowych i szklanych 

oraz Scyzoryków i Brzytew! 1932R

po cenach znacznie zniżonych!

Amerykańskie 
" rs. 9 szMa'



Nr 34w KURIER WARSZAWSKI. —Dnia 9 grudnia 1830 h n
i

(Biały bet).

GUSTAW LOHSE BERLIN, 45 Jagerstr. 46.

?jJ3 *?**H3ny*> ” mj«v.. H----------- ------- ----------L.' P°lcca”D' na6ze wyborowe Cacao w blokach i Couverture po bardzo przystępnych cenach. 2016

Najwyżej zatwierdzone Akcyjne Towarzystwo Złoty medal
pod firmą Paryż 1839 r

St.-Petersburskie Laboratorium Chemiczne**
Izmajłowski prospekt M 27, w St.-Petersburgu.

Poleca się

do twarzy, biały i różowy.
Wyrób i sprzedaż wyżej oznaczonego pndru, Jako nlozawiora- 

jącego w sobie szkodliwych zdrowiu cząstek, jest dozwolono przez 
St.-Petersburski Urząd Lekarski na ogólnych warunkach handlu. 
PUDER DONGOLA, PUDER de NINON, BLANSZ i RÓŻ.

Przy kupnie zwracać uwagę na markę fabryczną przy tem ozna­
czoną i żądać autentyczności firmy: 1919r

„St.-Petersburskie Laboratorjum Chemiczne.” 
Wyroby „St.-Petersb. Labor. Chemiczn.” sprzedają się u znanych 
sprzedawców perfumeryjnych towarów i w magazynach aptecznych.

Do nabycia w Warszawie u. pp.: Alexander et Jlarcelli, Aleksandra Lipinka, W. B. Śnie- 
cliows leco.Ludwika,Hotel (1’Europe, Juljana Jóscfowicza,WładysławaHednawskiego i.t.p.

----------------------- ei»un»s:iFr’--------ww»' 'wubik1

Maiglóckchen (Konwaijo) 

Goldlillc (L”,'c złote) 
Peau d’£spnęne.
Heliotrope blanc,
Sćrinąat (Bez.)

$ PIERWSZA PAROWA FABRYKA CZEKOLADY i CUKRÓW DESEROWYCH

Grzybowska Nr, 53.—'Telefonu Xr. 121. .
poleca Szanownej Publiczności i PP. Kupcom na nadchodzące ŚWIATA. Fruits glacós od 50 kop. za funt, Marcepany królewieckie i lllbeckskic, 
Owoce marcepanowe, Massę orzechową (Grilage), Pierniki, Cykatę oraz. Czekoladę w tabliczkach i proszku, Cacao, Cu«ry deserowe, Praliny wyborowe

Wyroby nasze nabywać można w fabryce: Grzybowska Nr 55. w filjach naszych: Elektoralna Nr 13, Senatorska Nr II, Marszałkowska Nr 151, 
oraz w znaczniejszych cukierniach i handlach towarów kolonjalnych w Warszawie i na prowincji.

UWAGA. Kupującym w filjach naszych pierników za rubla doda jemy 20% w towarze. u _4_ „u „i, onis

M NA GWIAZDKĘ
Magazyn Haftów ręcznych H. Schiwui

J5owy-Śwint 53, naprzeciw Apteki p. Lilpopa. 
WłóczOkir°H7o7eleZKordJnlriOPR,Zyłan‘ m6j Ma^n "'świeże modne towary: 
.Sme^Ptaszu, Aks^mide. rKanw^^w^t ?af*Z ‘ 
i Inkrustowane, Ta^orkdo Haftu Także ?óTno tow^.i^

CJJEJB, W JW1BKEE. 1615

FHZEDŚ  HIĄTECiyi
tania sprzedaż ubiorów tfięzkich 

rozpoczęta z dniem 3 b. m.
Magazyn Wiedeński Z/. Kocha*

Miodowa 1588

SPECJALNOŚCI PERFUMERYJNE LOHSE’GO
Nowości!

Lohse’go
T^ilas ł>lanc.

r«?

a
5
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Rnuka i wychowanie. 
HUChhalterji wyucza z upoważnienia wła- 
Ddzy, b. wieloletni zastępca .Danilewicza 
autora Luchhalterji. Chmielewski. Ul. Bracka 

5. ________________ 3542r_____
Młoda, inteligentna franettzka dają lekcjo 

i u siebie. Oferty przyjmuje kiosk na plaou 
Teatralnym: ,Roie." 84848

Panienka pragnąca uczyć się strojów dam­
skich może znaleźć pomieszczenie wrnz z 
nauką i stołom za opłatą miesięczną. Ofeity 

nadsyłać proszę do Kurjera Warszawskiego 
pod lit. N. M.  34702

Pośredniczące biuro nauczycieli, guwernan­
tek. bon, oficjalistów. Krakowskie-Praed- 
mieście 7. Dąbrowska. 84587

BJ oniemienia osobisto.

Od Oczekującego i od M. N. listów nie ode­
brałam. 34836

Posady i praccw
KJfrncf za kaucją do wysokości wziętego to- 
ftwaru potrzebni do rozprzedały kilku wa­
żnych artykułów. Oferty pod .Praca" przyj- 
muje Kurjer.__________ 34874

I tsty dla A. D. B. i dla W. C. 10. wysiane.
L 34835_____________________X. X.

List dla Czarnego Bratka wraz z fotografją 
wysłany poste restante. 34876

Agronom wykwalifikowany, posiadający 
świadectwa obywateli z okolicy, w której 
gospodarował, w średnim wieku, poszukuje 

zarządu majątkiem ziemskim. Wiadomość na 
ulicy Hożej w domu pod Jś 54, m, 3. 355Ir

Buchalter-korespondent w językach pol- 
skim, russkim, niemieckim i francuskim, 
posiadający nadto angielski i włoski, poszuku­

je odpowiedniego zajęcia. Łaskawe oferty pod 
lit. K. D. proszę składać w kantorze Kurjera 
Warsz. 34753
Introligatorski praktykant, moralnego pro- 
Iwadzenia, z rekomendacją, potrzebny. Pape­
terie na Sewerynowie, o godz. wpół do 2-ej | 
wieczorem o 9 ej. 34773

Kucharz poszukuje miejsca, posiadający
jaknajlepsze świadectwa z największych do­

mów w Królestwie, a przedostatnio za lat 5 
JW. hr. A. P. w Warszawie; obecnie pełni o- 
bowiązki do 1-go stycznia w Kresłowce, pałac. 
Oferty proszę poste-restante lit. A., przez 
Wilno Dynaburg. 34666

nt.łoda izraelitka, wykształcona, z językami 
1*1 niemieckim, polskim, francuskim i angiel­
skim, poszukuje miejsca do towaizystwa.— 
Oferty proszę złożyć pod lit R. Z. w kantorze 
Kurjera. 34759

Osoba inteligentna z dobremi świadectwa­
mi pizyjmie miej-sce gospodyni na wsi, al­

bo też do towarzystwa osób j otrzebujących 
°piekl.—Wiadomość ulica Ordynacka ?ś 7, 
Mieszkania Aa 1L 34572

ngrodnik i pszczelarz, stały praktyk, po- 
Uszukuje od Nowego Roku posady. Oferty 
składać w kantorze Kurjera Warszawskiego 
pod lit. N._________________ 34639________
Ogrodnik żonaty, wykwalifikowany wa 

wszystkich gałęziach ogrodnictwa, z dobre­
mi świadectwami, władający językami pol­
skim i niemieckim, studja ogrodniczo odbywał 
za granicą, poszukuje posady odpowiedniej za- i 
raz lub późniąj. Łaskawe ofeity proszę adre- j 
sować: Mazowiecka hs 22, W. Mikołajczyk, od 
8 do 4-oj lub F, Dulewski, Rawa gub. piotr., 
Pińskiemu.___________________ 34867
Potrzebna panna do Łodzi, znająca komple­

tnie fabrykację krawatów. Ofertę złożyć w 
kantorze Kurjera Warsz. J. L. 30. 34732
Pisarz do składu węgla, z kaucją, poszukuje 

miejsca. Hoża 20, m. 14.________ 34799

Potrzebne zdolno, podręczne panny do 
pracowni „A la Parisienno”, Krakowskie- 
Przcdmioście 71, 34506

potrzebny zaraz rządca na wieś z poręcza- 
Ijącą administracją. Wiadomość: Piwna 
Xi 11, u Baranowski, go. 34512_____
Poszukuje się szwaczki do reparowania i 

szycia bielizny, pod adresom: ulica hr. Ber- 
ga M 8, mieszk. 13.____________ 34776_____
Panienka biedna, znająca dobrze krawiec- 

czyznę, prosi o miejsce do donm prywatne­
go za 30—40 kop. dziennie. Ulica Czernia­
kowska 116, m. 115. 34849
podręczne do staników potrzebno zaraz.— 
I Przojazd 9, mieszk. 15. 34833 
potrzebny dozorca do sprzedaży węgli z 
I kaucją 8U rs. Wiadomość: Żelazna M 33, 
mieszkania 10, od 1—3-ej. 34826 I

ótrzebna kpszularka. Żóraw iTlfjTmiesz- 
kania 11. 34865 ;

Stolarze potrzebni do robót galanteryjnych.
Tani sklep, Krak.-Przedni. 68.  34843

Uczeń potrzebny do handlu win. Zielna A 1, 
róg Chmielnej.348 44 

Kupno i sprzedaż.

Adres: Herman i Grossman, 16 Mazowie­
cka. Fortepiany, organy. Sprzedaż ratami, 

wynajem. _____ 2870r_____
Adres malami oraz najtańszego w Wars?:*- 

wie składu porcelany i fajansu. Bracka 
A 20, Ryszard Fijałkowski. U85r
Adres malarni i najtańszego w Warszawie 

składu porcelany St. Mioduszewskiego, ul.
Szpitalna 10. 3319r
angielskie sztychy kolorowane, obrazy, mi- 
Hnjatnry, sztychy, bronzy, porcelanę, meble, 
zbroje, pasy polskie, matorjo stare, srebra, bi­
żuterię, wszelkie przedmioty starożytne i no­
wsze kupuje księgarnia B. Bolcowicza, Saski 
Plac 5.______________________  28951
Bardzo tanio na gwiazdkę: malowano jo- 

duszki jedwabne, atłasowo pantofelki wie- ; 
czorowe, serwetki, fartuszki koronkowe, ?>■ > 
piurowe, ozdobne pudelka do robót, pantofelki i 
dozegarŁów. Żórawla 1. mieszk, 6. 34840

Bilard do sprzedania. Piwna J& 29, w ba- 
waijj,34268

Bardzo tanie zarzutki wieczorowe, włóczko­
we czapeczki dziecinno, wełniane męzkio, 
material na suknię, czapeczka haftowana męz- 

La. Żórawin 1, mieszk. 6. 34845

Bandaże rupturowe, irygatory, suspensorja, 
woreczki hygieniczno, gąbki ochronne, ter­
mometr .najtaniej" w magazynie optycznym 

Drehora, Szpitalna 6. 33917
Fiywanów angielskich oryginalnych najwię- 
Ukszy wybór! Najniższo eony. Gielżyński, 
Marszałkowska 137. 2799r

Dla amatorów kupuj? na miejscu i pro- 
wincji starożytności: pasy polskie, porcela­
nę, bronzy, sztychy angielskie i inno przed­

mioty. Wiadomość w kawiarni, Senatorska 
.¥32.________________________ 34681

Do sprzedania dwie sukienki prawie nowe 
od lat 10—14, fotelik dziecinny na kółkach 
jesionowy. Jerozolimska 31, m. 44. 34455 

Do sprzedania fortepian prawie nowy fa­
bryki Małeckiego, systemu amerykańskie­

go z mechaniką wiedeńską. Ulica Leszczyń- 
ska 10- 34427

Dorożka, sanki, chomonta w dobrym stanie 
do sprzedania. Piękna 49. 34636

Dla cukierników. 30 listopada (12 gru­
dnia) r. b., w piątek, od godziny 12 w połu­
dnie, w hotelu Polskim (Długa As 29) będą 

sprzedawane przez publiczną licytację wszyst­
kie utensylja cukiernicze, jako to: bufet, szafy 
machoniowe, lustra, krzesełka i t. p. rze- 
ozy._______________________ 34761________
Do sprzedania sanki petersburskie i fao- 

ton. Ul. Świętokrzyska 27, u lakier­
nika. 34273

Do sprzedania dwoje sanek petersburskich 
i faeton. Kuźnia Angielska, R. Chapman

Chmielna X 18. 84272

Do sprzedania futro nurki nowo oraz dwa 
futia używane, baranki i jona'y, po rs. 40, 
v zakładzie kuśnierskim F. Himrnl, Kiakow- 

skie-Przednńeście M 40, naprzeciw Placu Sa­
sk iego- 34497

Do sprzedania biurko antyk z zegarem, 
grające i dwa figusy po 4 i 3 łokcie. Sena- 

t0,’sl!‘ ~2| 12. 34870

Do sprzedania szeslong, otomana, dobrze 
zrobione, włosem wysiane, bardzo tanio.—

Leszno 2, m. 20. 34869

Fcriepian do sprzedania w dobrym stanie, 
fabryki Kerntopfa. Wiadomość: Kościelna 
A 12, mieszk. 23.  34493

futro męzkie czarne, w dobrym stanie, tanio 
do sprzedania. Królewska 6, ni. 3. 34711

jr olei dla chorego z dużęmi kołami guniowc- 
I mi, do ivożonia i>o pokoju, jest zaraz potrze­
bny. Ktobj- miał takowy do zbycia w dobrym 
stanie, zechce zostawić adres w Binrzo ogło- 
szeń, Senatorska 26, pod .Wózek A. N." 3565r
rortepian fabryki Hoferą, isalo używany 
r sprzedam. Złota 39, mieszk, 40. 84193

  

Firanki najtańsze, białe, creme i kolorowe, 
wybór wielki, ceny stałe, .Pierwszy Spe­

cjalny Magazyn Firanek" F. Bukowski i S-ka, 
Wierzbowa 1. 3320r
rortepian Małeckiego mało używany. Zo- 
I baczyć można zrana od 10—12-ej. Żelazna 
93, mieszk. 18. 33363
rortepian sprzedaję ratami, wydzierżawiam 
1 najprzystępniej, zamieniam, strojenia. Jero- 
zolimsku 84, Strzelecki.________ 34538_____
Futro niedźwiedzie z pod płaszcza, w dobrym 

stanie, rs. 80. Garnitur tumakowy damski, 
staro książki. Wspólna 25, mieszkania 9, od 
12—2-ej. _____________________ 34209
Fortepian krótki, trzy szprejce, dobry, ra, 

135. Leszno 18—55._________ 34857
r ortepian czarny, wiedeński, do sprzedania 
I za rs. 80. Śliska 27, mieszk. 26. 34856

utrą dwa do sprzedania. Nowy-Swiat Ai 16, 
m. 33. 34854 

rortepian krótki, mało grany, dwie maszy- 
r ny nożne do szycia sprzedam; za gwarancją 
dam i na spłatę ratami. Daniłowiczowska 7, 
m. 7, od 12—3-ej,_____________ 34847

arnitur mebli z pokrowcami i stołem do 
sprzedania za rs. 35. Marszałkowska 37, 

mieszkania 8._________________ 34860_____
arniturek, stolik fantazyjny rs. 40, sze- 
slong damski 18. Uli:a Wspólna 20, stróż 

wskaże. 348 >8

Krowy są do sprzedania przy ul. Krochmal­
nej Jfa 26. 34492

Kceiol parowy miedziany z armaturą i rura­
mi oraz centryfuga paryska tanio do sprze- 
dania. Chłodna 12, fabryka wag._______34591

Kozeta, dwa krzesła tantuzyjne wałkowe, 
nowe, niediogo. Krucza 88, tapicer. 34851 

Kasy ogniotrwałe 25% tansze od innyah 
cenników. Ul. Marszałkowska 125, Sikor­

ski. 32376

Kasy ogniotrwałe najtańsze i najlepsze u
R. Bob tego, Nowy-Świat 34. . 570r

yupuję, sprzedaję mało używane maszyny
Udo szycia. Dzika 20, mieszk. 34, 34185

Meble po zwiniętym magazynie, rozmaita 
garnitury, otomany, tzeslongi, szafy, kre­
densy i inne za bezceu. Świętokrzyska 16, m 

13. w bramie aa lewo. 34801

la. eolo za bezcen! Garnitur czarny, orzecno- 
III wy . lustra, rozmaito inne meble, szafy, kre­
dens. itół, krzesła, łóżka, biuro, szeslong, fi- 
ranki Złota 3, róg Zgody, czwarty dom od 
Marszałkowskiej, mieszkania 4. 34825 

cbie za bezcen! Garnitur czarny orzochó- 
wy, lustra, rozmaite inno meble, szafy 

kredens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szoslongą 
firanki. Chmielna A 87, m. 30, przy rogu Mar- 
szaik o wskiąj._________________ 34752

eble tanio, garnitur czarny, orzechowy, 
otomana, szaty, komody, łóżka, kredens, 

krzesła, stoły, szafki. Mojcotoprska 59, przy 
Placu Aleksandra, stróż wskaże. 3553r

eble, garnitury, otomany, szcslongi, sofy, 
szafy, komody, łóżka, biurka i inne po nie- 

praktykowanie niskich cenach. Krakowskie- 
Przedni. 10, m. 6, wprost św. Krzyża. 3478i
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Maszyn pończoszniczych 5, stół, szafki wy­
stawowe do sprzedania. Krucza 37, stróż 

■wskaże. 26060

ffi eble bordo salonowo 230 rs., lampa wiszą­
ca 12. Zielni Aż 15, m. 2.34236

Otomana urzędowej roboty, dywany i inne 
tanio. Chmielna 112, ni. 1.______ 34827

Owoce własne poleca „Ogrodnik Polski" 
Mazowiecka 11.________________3454r

Fianino prawie nowe do sprzedania. Lesz- 
no A» 24, mieszk. 5._________3537r______

F ienino zupełnie dobre do sprzedania* No­
wo 1 ipie Aż 9, mieszk. 4. 34514 

Pianino berlińskie, prawie nowo, rs. 275, 
sprzedam. Mokotowska 59, m. 25. 34669

Fianino zagraniczne, prawie nowe, tanio do 
sprzedania. Warecka 9, m. 15. 34082

rjiam'uo czarno zagraniczne, mało używane, 
I fishaąmonja Estej do sprzedania. Nowy- 
Swiat H mieszkania 12. 34121 
Pianino tM»we zagraniczne tanio sprzedam.

Nowy Świa t 4, m. 2. 34871
Fragnę nabyci dywan perski rozmiarów oko­

ło ó'/2 na 5'/z hokci. Proszę przynieść do Cy­
tadeli Ai 33.___________________ 35701-_____
Fianino czarne, nbilo używane, tanio sprze­

dam. Chmielna 3S> m. 7. 34743
Pół losu do sprzedania. Wielka 39, mieszka­

nia 4._____________________ 34841_____
Rotunda opossumowa w. 30, mufka i koł­

nierz sobolowe rs. 30. Krucza A» 7, stróż 
wskaże. 35631-
notundę na lisach sprzedaj ę. Złota 20, mie- 
llszkania 14,_______________ ,34629
Sanie petersburskie na jednego i parę koni 

do sprzedania. Nowy-Świat 43, w-kantorze 
St. Niedźwiedzkiego.___________34855_____
Suknia jedwabna brązowa, zupełnie świeża, 

kilka iokci materji na drugi stanik. Ulica 
Chmielna 15, prawa oficynu, drugie piętro, od 
10 do 1-oj.____________________ 34645
ęprzedam maszynę do piłowania cukru.— 
yWiadomość: Leszczyńska Aó 16, m. 1. 33676
Tania sprzedaż towarów białych. Barchany, 

madapolamy, chustki, serwety. Zielna 27,
Wielka 58, mieszk. 23. 8566r
Van-Houten Kakao w handlu J. Kornockie- 

go, Marszałkowska 107, róg Chmielnej. 3371r
|Ł lyprzedaź koszul damskich w różnym gu- 
Wście, karczki ręcznie haftowane, ceny ni­
skie. Krucza 47, w pracowni. Tamże garnitu- 
rek tumakowy. 34831
Z powodu wyjazdu meble z pięciu pokojów 

tan'0 do sprzedania. Krucza 21, mieszk. 50, 
nad cyrkułem. 3307r
Z powodu wyjazdu złożono do sprzedania 

palto aksamitne i dwie sztuki materji fran­
cuskiej. Wiadomość: Sienna 15, m. 9, od 10 
do 1-ej. 34757
T powodu wyjazdu do sprzedania rozmaito 
Łmeblo. Widzieć można od 12—3-ej. Plac 2e- 
laznej Bramy Aż 2, m. 11.34829

Dom murowany wartości 8,000 rs. do sprze­
dania. Wiadomość: Krucza Aż 44, m. 10, od 

S do 5-ej i od 7-ej wieczór. 34689

Do sprzedania za cenę kosztu handel ko- 
lonjaiuy. Wiadomość u fryzjera, Marszał­

kowska 146.__________________ 34770_____
Do sprzedania sklep spożywczo-dystrybu- 

cyjny. Ulica Daniłowiczowska M 2. 34758

Jest do sprzedania w każdym czasie restau­
racja z bilardem, w bardzo dobrym punkcie. 

Wiadomość: ul. Leopoldyna Aż 35, w sklepie 
spożywczym.__________________ 34498_____

J/onkurencja”, kantor przewozowy, Ery- 
„Rwańskall, poleca skrzynie i pudelka po­
cztowo własnego wyrobu, uskutecznia opako­
wania, przeprowadzki, odbiory i ekspedycje 
kolejowe i pocztowe. 3528r

interesa baudl. i mająt.
fi\ Sumy hypoteczne na majątkach ziem- 
fi/skich, tylko tanio i dobro, kupuję. Oferty 
przyjmuje Kurjer Warsz. pod „Sumy hypo- 
t ecz u e ”.______________________34853
Domek murowany w mieście gubernjalnem 

do sprzedania. Dochód rs. 420. Szacunek 
3,500 rs. Wiadomość: Zielna 13, m. 2. mię­
dzy 12 a 2-gą po południu. Bez pośredni­
ctwa. 34264_____D' om murowany sprzodaję za rs. 8,000 przy 

ulicy Źródłowej A» 12. Wiadomość u wła- 
ściciela, od godz. 11—4-cj po poł. 34725

RHagle sprzedam tanio. Wiadomość na miej- 
Wlscu od 5—7-aj, Nowy-Swiat 28. 34840
Magle do sprzedania zaraz. Tłomackie Aż 3. 
mWiadomość na miejscu.__________ 3558r
Nieruchomość przy rogatkach powązkow­

skich, ulica Dzika, opatrzona numerami poi.
73 i 75, do sprzedania z wolnej ręki i bez po­
średnictwu osób trzecich, na dogodnych wa­
runkach. Bliższą informację powziąć można w 
fabryce garbarskiej Temler i Szwede, w nie­
dziele zaś i święta u rządcy domu. 34021

nosesja 68 Nowolipki, obejmująca 6,812 1. 
I kw., frontu 104, po rs. 1.50 z budynkami do 
sprzedania.___________________ 33410_____
Potrzebne 1,500 rs. na pierwszy numer hy- 

poteki, dom bez Towarzystwa. Wiadomość: 
Leszno Aż 18, ni. 60. 34213  
Plac na Pradze do sprzedania. Wiadomość: 

Leszno Aż 18, m. 60._________ 34212
posiadającym kapitał 1,500 do 2,000 rs. 
I zapewni byt, wchodząc w spółkę jako wspól­
nik lub wspólniczka. Oferty: Kurjer Warsz. 
„Byt 2,0(0 rs."____________________ 34868
Pralnia do sprzedania. Wiadomość: Ch'o- 

dna 27, mieszk. 14. 31864
Potrzeba 5,000 rs. na dom przy pryncypal- 

nej ulicy, w pierwszej połowie wartości, na 
9%. Oferty do kantoru Kurjera Warsz pod 
„5,000."______________________ 34859
Poszukuje się majątku ziemskiego w glebie 
r pszennej, włók 15—20, bez serwitutów, w 
bliskości kolei żelaznej, przy rzece, z oznacze­
niem szacunku, jakowy płaci się gotowizną.— 
Adresować do Soczewki na imię A. Toł- 
toczko. 34834
Rubli 60,000 do ulokowania częściowo. Ho- 

ża 38, m. 27, od 4—6-ej. 34861
Rubli 10,000—15,000 do wypożyczenia na 

pierwszy numer domu w Warszawie, bez 
pośrednictwa. Oferty w kantorze Kurjera 
Warsz. pod lit. R,_____________ 34546_____
Rubli 16,000 potrzeba na pierwszy numer 

hypoteki miejskiej, lokacja wyjątkowo do­
bra. Oferty przyjmuje Kurjer Warsz. dla 
,S. 3." 34839 
ęprzedam sklep mydlarski. Wiadomość, 
ykiosk, Nowy-Swiat róg Alei Jerozolim­
skich_________________________84247____
oklep spożywczy do sprzedania. Ulica Lesz- 
Ono Ai 83.____________________ 34576
Skład węgli kompletnie urządzony, z kan­

torkiem i pozwoleniom. Piękna 49. 34637
Oklep spożywezo-kolonjalny w dobrym pun-
Okcie do sprzedania. Wiadomość: Marszał- 
kowska 95, mieszkania 52.__________ 34800
Sklep kolonjalno-spożywczy sprzedam tanio. 

Freta Aż 10._______________ 34777
Skład węgla z utensyljami kompletnemi i 

ogrzewanym kantorem do odstąpienia. Wia­
domość: Chmielna Aś 106, w składzie wę­
gla. 34749
Sklep spożywczo-dystrybucyjny do sprzeda­

nia. Nowolipie Ar 6. 34730
Skład węgli do sprzedania. Ulica Piękna 

AŻ 16._______________ 34299
oklep norymborsko-galanreryjny i dystry- 
Obucyjny z powodu słabości właścicielki jest 
do sprzedania. Chmielna Aż 12. 34556
oklep spożywczy za 350 rs. Ulica Złota 
OA5 26.____________________ 34619________
ta/spólnik potrzebny do nowootworzonego 
W bardzo dobrego interesu. Kapitał potrze­
bny 800 do 1,000 rs. Wiadomość: Wspólna 36, 
mieszk. 35. 34569
Ta niską cenę do sprzedania posesja w mię­
toście gubernjalnem Siedlcach. Bliższa wia­
domość na miejscu u p. Makowskiego, ul. Sto­
dolna. 34324
Z powodu wyjazdu sklep spożywczy do 

sprzedania za cenę przystępną. Szmulowi-
zna Aż 36._____________________ 34832

o k a 1 e.
e Wróblewski i S-ka, kantor przewozowy, 
P „Trębacka 11, Filja Nowy-Swiat 12. —Zała­
twia przeprowadzki, opakowania, przewóz 
mebli.__________________________ 14r_____
Dwie obszerne wozownie, jedna sklepiona, 

zaraz do wynajęcia. Senatorska As 10, wia­
domość u litrpży._______________ 31496_____
Oo wynajęcia pod Aż 19 ulica Miodowa 

sklep duży z wystawą i pięć piwnic na skład 
wina lub piwa._________________ 28985
Jest do wynajęcia od stycznia trzy pokoje z 

kuchnią, umeblowane, z zachowaniem, na 
1-m piętrze. Ul. Krakow.-Przedmieście A» 43, 
wiadomość na miejscu, od 3-ej do 5-ej po połu­
dniu. 34274
Krakowskie-Przedmieście 7, mieszkania 28.

Trzy pokoje umeblowane, fortepian, obsłu­
ga. 34866
Lokal składający się z 4-ch pokojów, pasażu 

i kuchni na parterze, w którym od kilkuna­
stu lat egzystuje restauracja, jest do wynaję­
cia od 1 stycznia 1891 r. na takiż zakład lub 
szynk, w domu 40 Leszno, gdzie Bazar. Wia- 
domość u rządcy domu._________ 34503_____
Lokal na restaurację lub na szynk, egzystu­

jący od lat 15, jest do wynajęcia od Nowe­
go Roku. Solec 99.  3,4754_____
Lokal na szynk lub restaurację, z urządze­

niem bczpłatnem do wynajęcia od Nowego 
Roku. Mostowa 27. 34528
Miodowa 15, do wynajęcia 9 lub 6 poko­

jów, oraz 3 pokoje, wozownia. 3490r

Ka restaurację, szynk, skład wina lub masła 
i sera, obszerna frontowa suterena do naję­

cia od Nowego Roku. Podwale Aż 1#, zajazd 
Płocki. 34244
Od Nowego Roku poszukuje się lokalu, z!o

żonegoz3-ch—4-ch pokoj z wszolkiemi wy­
godami, i w okolicach ul. Królewskiej i Mar­
szałkowskiej. Oferty pod literami K. O. 4. w 
kantorze Knrjerai Warszawskiego. 3547r
Od 20 grudnia lub 1 stycznia jest do wynaję­

cia mieszkanie porządnie umeblowane, to 
jest: salon o 3 ch oknach, 4 pokoje, kuchnia i 
duży przedpokój; na żądanie można dołączyć 
więcej pokoi, może być nakrycie stołowe i 
sprzęty kuchenne, jest łazienka, woda i inne 
■wygody. Aleja Jerozolimska Aż 47. 3-e pię­
tro. Tamże jest drugi lokal bez mebli, sześć 
pokoi, kuchnia, przedpokój, łazienka, woda. 
Wiadomośe na miejscu.________ 31531_____
Od Nowego Roku 1891 mieszkanie frontowo,

5 pokojów i salon o 3-ch oknach z balko­
nem, przedpokój, kuchnia, urządzenia gazowe, 
krany wodociągowe, zlew, piwnica, góra za 
rs. 1,000 rocznie. Marszałkowska N 131/1377. 
Wiadomość u rządcy domu,_____ 34624_____
Od Nowego Roku 4 pokoje umeblowane, 

przedpokój, kuchnia, wodociąg, zlew, wszel­
kie wygody, na parterze. Ulica Mazowiecka 
JA 11, szwajcar wskaże._________34748_____
nokój z całodziennem utrzymaniem, dla oso- 
Iby przyzwoitej. Szpitalna 4, m. 18, od go- 
dżiny 10 do 1-ej. 34627
Poszukuje się pokoju z przedpokojem i

kuchnią od Nowego Roku. Wiadomość: ul. 
Krucza Aż 36, m. 5._____________ 34842_____
rokój duży do wynajęcia zaraz, łazienka, 
I obiady. Złota 16, mieszkania 5. 34852
przy ulicy Podwale pod Aż 28, są do wynaję- 
I cia różne pojedyńcze sklepy i z mieszkaniem, 
od 1 grudnia 1890 r. i od 1 stycznia 1891 r. 
Wiadomość u stróża lub w handlu skór przy 
ulicy Świętojańskiej Ar 12.______33425_____
pokój frontowy dla przyzwoitego lokatora, 
I lub dla osoby potrzebującej opieki; tamże 
skrzypce włoskie do sprzedania. Hoża 13, mie- 
szkauia 6. 84393____
Potrzebne zaraz mieszkanie, złożone z 2—3

pokojów. Oferty: Wspólna 10, mieszka- 
nia 5.________________________ 34890_____
Pokoje ładnie umobłowane, frontowe, wynaj-

mę. Nowy-Świat 4, m. 2. 34872_____
Potrzebne zaraz trzy lub~cztery pokoje z 

przedpokojem, kuchnią. Adres z oznacze­
niem ceny złożyć w biurze ogłoszeń, Senator­
ska 26, pod wyrazem „Lokal." 35711
Place do wynajęcia przy ulicy Siennej i Do­

brej. Wiadomość w biurze właściciela do- 
mu, Miodowa 15. ________3491r_____
pokoj frontowy z Baconem, umeblowany, do 
I odnajęcia, róg Marszałkowskiej. Wilcza 

Afe 37, pierwsze piętro, m. 3._______ 34738
rklep bardzo duży z mieszkaniem, kantorem, 
Uskladami lub osobno, oraz sklep mniejszy do 
wynajęcia. Miodowa 15. 8489r
C taj nie dwie i wozownia, do wynajęcia od 
Ol stycznia. Krakowskie-Przedmieście 56, u 
szwajcara. 34510  
S* klep duży, potrzebny jest. Wiadomość: 

Marszałkowska Aż 123, m. 13. 34^82
oklep do wynajęcia każdego czasu. Marszał- 
Okowska Aż 95._______________ 32788
Oklep duży, z wielką szybą wystawową, trze- 
Oma przyległemi pokojami, zlewem, wodocią­
giem i trzema wejściami—w każdym czasie do 
wynajęcia. Ulica Nowo-Senatorska 4, stróż 
wskaże. 33352
łWłilażne!!! Obok tramwaju, targu, do naję- 
•••Wcia różne lokale, 2 pokoje z piwnicą rs. 
9 miesięcznie, pojedyńcze z kuchniami rs. 4 i 5, 
suche, ciepłe, w kamienicy Aż 3 ulica Nowo- 
Wolska. _34863
Z powodu wyjazdu, są do wynajęcia dwa 

pobojo i przedpokój, umeblowane. Wiado- 
mość: Trębacka 4. m. 20. 34628

iżuniesienia rozmaite,
Akuszerka przyjmuje panie na słabość lub 

kurację, w oddzielnym lub wspólnym poko­
ju. Ceny nizkie. Przyjmuję zamówienia, u- 
dzielam porad swojej specjalności. Krucza 
Aż 88.________________________34850
fi kuszerka S. P. z dyplomem warszawskiego 
Kuniwersytetu, zaopatrzona w utensylja za­
bezpieczające zdrowie położnic. Udziela pora­
dy w zakresie swej specjalności, paniom po­
trzebującym zupełnej dyskrecji. Przyjmuje 
na słabość. Ul. Chmielna Aż 38, mieszkania 
Ar 17._______________________34784
fi \ Wielka wyprzedaż towarów wysortowa- 
A/nych z porcelany, fajansu, szkła, majoliki, 
oraz talerzy oryginalnych angielskich, nietłu­
kących się. Różnych filiżanek białych, kolo­
rowych, szklanek, kieliszków od kop. 5 za 
sztukę, karafek, dzbanków, masiolniczek, cu­
kiernic, koszy do owoców i bakalji. Lampy 
stołowe wy sortowane wyprzedają się z wiel- 
kiem obniżeniem cen fabrycznych codziennie, 
oraz niedziele przedświąteczne w magazynie 
lamp Franciszka Kozłowskiego, dawniej (Pod­
górski), Rymarska 5/7, w Warszawie. 33190

Do składu śliwek u Wolfa Blumana Twar­
da Aż 1, nadszedł transport powideł węgier­

skich bardzo dobrychi smacznych, po cenach 
umiarkowanych. 34289
Halma" nowa oryginalnie obmyślana gra 

towarzyska na 2, 3 lub 4 osoby, bardzo in­
teresująca z powodu ilości spotykanych kom­
binacji rozgrywa się 52 pionkami w czterech 
kolorach. Wyszła nakładem Juljana Mullera, 
Senatorska 24. 3555r
I lerbatę lądową w wyborowych gatunkach, 
Iloraz cukier i kawę poleca skład herbaty 
chińskioj J Z. Katyńskiego, Jerozolimska 84, 
w Warszawie.__________ 34734_____
utoby sobie życzył wziąść za swoją dziew- 
hczynkę mającą lat 8, a druga mająca lat 4, 
sieroty obie. Adres: Chłodna 62, m. 31. 34772 
Koniaki framuzkie stare kuracyjne w han­

dlu J. Korneckiego, Marszałkowska 107, róg 
Chmielnej.___________________ 3359r______
Kaszel natychmiast ustępuje od Drażetek 

z apteki F. Dziechcińskiego, Krakowskie- 
Przedmieście AtA9, wprost resursy obywatel­
ski^_________________________3548r_____
Krawiec męzki przyjmuje wszelkie obsta- 

lunki wykończa starannie, prędko niedrogo. 
Róg Marszałkowskiej na Nowogrodzkiej Aż 30. 
Chmurczyński. ______________ 34767_____
Krawaty prawdziwie gustowne, w niepra- 

ktykowanej ilości, na gwiazdkę przygoto­
wał A. Chojnacki, Marszałkowska, róg Chmiel­
nej__________________________ 34787
I ampy błyskawiczne najlepsze, z gwarancje 
|_za dobroć, od skromnych wiszących pt 
rs. 4.50, do najwykwintniejszych salonowych 
i jadalnych, poleca najobfitszy magazyn lamp, 
szkła i porcelan}’ Franciszka Kozłowskiego; 
dawniej W. Podgórski, Rymarska Aś 7, w 
Warszawie, przyjmuje się do reparacji 1 odno­
wienia lampy błyskawiczne i różne starszych 
systemów. Nafta najlepsza na garnce z raba­
tem i beczki z dostawą. Cylindry francuzkio 
ogniotrwałe.____________ 2474r
Lodownia potrzebna w okolicy Krakow.- 

Przedmieścia. Oferty w kantorze Kurjera 
pod wyrazem „Lid." 34717

Mucha" najtańsze humorystyczne pismo 
polskie większego rozmiaru, pod redakcją 

Buchnera (Ner. Buch.), przy udziale Kośmiń- 
skiego (Salto mortale), W aśniewskiego (Du­
duś), Reinsteina (Francesco), Orłowskiego 
(Kroguloc), Oppmana (Or. Ot), Kostrzewskie- 
go, Oborskiego Mucharskiego, Traczewskiego i 
innych. Prenumerata rocznie: W’arszawa re. 
3.60, prowincja 4. — Adres redakcji: Elekto- 
ralna 8. 3556r_____
ną aaaażystka W. Kretti upoważniona przez 
l?(urząd lekarski. Jerozolimska 31. mieszka- 
nia 13._______________________ 34779
Magazyn chińskich i japońskich towarów

Edwarda Coqui, Wierzbowa Aż 6, poleca 
wyborową chińską herbatę po rs. 2, 2.50 i 3 za 
funt. Począwszy od dziesięciu funtów odstę- 
puje się rabat. 30143
Najtaniej przyjmuje wszelkie reparacje I 

odświeżenia wyrobów srebrnych, platero­
wanych i hronzowych, tamże można dostaś 
wszelkie gotowe wyroby po cenach niebywale 
»i zkieb. M ar szał k owska 145, m. 12. 34720
Oszczędność. Najpiękniej odświeża, przera- 

bia, pierze chemicznie, farbuje odzież męzką, 
źle skrojonej nadaje formę możliwie piękną. 
Pierwszy zakład reparacyjny, Marszałkowska 
143, — Jan. 33457
Poszukuje się towarzystwa do Meranu na 

wspólny koszt. Nowy-Swiat Aż 16, miesz- 
kania 19. 34822

arasole od rs. 1, do wykwintnych jedwa­
bnych, znów nadeszły w wielkiej partji i 

takowe na gwiazdkę poleca A. Chojnacki, 
Marszałkowska, róg Chmielnej. 34792 
nękawiczki wyborowe, we wszystkich 
łlistniej ących gatunkach, praktyczne na 
gwiazdkę, poleca A. Chojnacki, Marszałkow­
ska, róg Chmielnej. 34788

kradziono pod Aż .112 Marszałkowska lisi 
zastawny miejski Aż 068755 serja 2 z kupo­

nami—oraz zegarek męzki złoty, bez jednej 
skazówki—damski emaljowany z dewizką zło­
tą i dżetową, oraz trzy pary kolczyków, 
broszka, 9 spinek z brylancikami, 3 pierścionki 
i 2 obrączki lit. J. A. wszystko złote i branso­
letka i broszka srebrna. Uprasza się pp. ju­
bilerów jako toż utrzymujących kantory we­
ksli o zwrócenie uwagi na te przedmioty 34893
Suknio, mufki, boa białe piorę chemicznie.

Chmielna 21. 34760_____
Tapicer Konstanty Sekita, Ogrodowa 23, 
I wykonywam najtaniej, sumiennie wszelkie 

roboty. ______33968____ _
Uprasza się osobę jadącą w przeciągu kilku­

nastu dni do Paryża o towarzystwo w po­
dróży dla młodej panienki, udającej się tamże 
po raz pierswszy w celach naukowych. Ulica 
Królewska Aż 29, sklep spożywczy. 34715_ 

alónkowe buty, pantofle, czapki, ręka­
wiczki—do polowania, podróży i chorych, 

poleca Breymeyor, Królewska 1. 331344 ćwiartki losu do odstąpienia. Krakowskie-
Przedmieście Aż 8. Restauracja. 34463
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